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Pismo ~vdowskiej Partii Robotniczej . I 

(Poalej-S;on Haszomer Hacair) 

Wychodzi lrzy·razv w tygodniu 
we wtorki!, czwartki I •oboty 

STEFAN GRAJEK F. CHMIELNICKI 

5 lat Nowej Polski 
Piąta rocznica proklamow ania Mani fe­

stu Polskiego Komitetu Wyzw olenia Na­
rodow ego nie jest ty lko datą upływu p·5ł­
dziesiqtka lat od chw ili wyzwolenia pierw 
szy ch połaci ziem polskich. Pięć lat No­
wej Polski - to okres pełen treści, okres 
wytężonej odbudow y, okres usuwania zni 
szczeń okupacy jnych, oraz pozostało;-.:i 
gospodark i kapitalisty cznej. Okres pięw:>­
letrzi jest jednym z najbogatszy ch w histo ­
rii narodu polskiego - okresem przei-;ciit 
wład zy przez lud, przez klasę robotnicz:f, 
zaprowadzenia ustroju ludowo - demo­
kraty cznego i ugruntow ania fundamentów 
socjalizmu. 

Przełom w iyciu narodu • I państwa 
W okresie, gdy imperializm roz.siewa cesach armii radzieckiej pod Moskwą .i 

obecnie teoryjki o przestarza~ości poję- pod Stalingradem. 
cia samodzielności politycznej n aro<lil i W tak iej t o chwili reakcja polska wy 
suwerenności państwa, Polska zamyka brała dla s:lebie dogodny moment do 
dniem 22 lipca 1949 r. okres pięcioletni przeciwdziałania temu rosnącemu wszę­

prawdziwej , nieurojonej samodzielności. dzie ruchowi oporu i do ponownego shań 
Już drugi raz zostaje naród polski wyr hien ia s ię (po wrześniu 1939 r.) w oczach 

wany z n iewoli głównie dzięki wysiłkom demokratycznej opinii świata. Siły zbroj­
i nadludzkiej walce człowieka radzieckie ; ne uchodźstwa polsk iego w ZSRR utwo- . 
go, kierowanego doświadczoną i mądrą rę · rzone przy aktywnej pomocy rządu ra­
ką partii bolszewickiej, na czele z .. geniu I dzieckiego, przeznaczone i przygotowane 
szem i strategiem rewolucji - „Leninem . do wystąpienia na polach bitew w walce 
dnia dzisiejszego" - Stalinem. I z hitl~ryzmem w myśl tradycyjnego w 
Wielkość faktu w~zwolenia Polski z Polsce hasła „za naszą wolność i waszą", 

niewoli hitlerowskiej. przerasta niezmier zrej terowały z terenu walki, udały się 

Osiągnięcia gospodarki planowej, gos­
podarki socjalistycznej, są ogromne. Były 
one możliwe tylko dzięki wysiłkom robot­
nik a i chłopa - gospodarzy - budow ni­
czych Nowej Polski. Plan trzy letni zosta­
je zakończony przedterminow o, przyno­
sząc Państwu wielkie oszczędności i przy­
śpieszenie odbudow y . Współzawodnictwo 
pracy oraz armia przodow ników pracy są 
rękojmiq, że 6-letni plan budow y funda­
mentów socjalizmu ·w Polsce, którego w y 
tyczne zostały ustalone przez Kongres Zje 
dndczeniowy Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej, będzie realizowany z tym 
entuzjazmem, z jakim dokonuje się obec­
f!ie odbudowa Polski, pod k ierownictwem 
Hasy robotnicze j. 

Dając ocenę okresu pięcioletniego moż­
na stwierdzić, jak w qtlo wyglądają wysił­
ki reakc ji zagranicznej, oraz resz tek rodz i 
mej, poderwania siły Now ej Polsk i, jak 
-wqtlo wyglądajq wys iłki Doboszyńskich 
w kierunku siania zamętu - w obliczu 
1ych wielkich osiqgnięć i zdobyczy ludu 
polskiego , oraz potężniejqcej siły polshej 
klasy robotniczej. 

„ • • 

Społeczeństwo żydowsleie w Polsce ma nie moment odzyskania · niepodległości 
v ój skromny wkład w odbudowę Polski, po 150 latach ro~biorów - chociaż jak 
„ budow nictwo socjalistJ1czne. Spoleczeń- wspomnieHśmy, i to nastąpiło dzięki zwy 
-two żydowskie, pozostałe przy życiu w cięstwu Wielkiej Rewolucjf Październi­
P:1l.cce pow oiennej, znalazło sw e miejsce kowej . 

w pracy produktywnej, tak jak potrafiło Wówczas imperializm, który wyraźnie 
f>rzy stqpic do odbudowy sw ego życia ku[- posiadał cechy upodabniające go do h itle 
tur.::.lnego. ryzmu (generaliss·mus Sta·lin w jednej 

Powstały w Lublinie, w 1944 ro.leu, a ze swych s ławnych mów podczas wojny, 

l przeprowadził porównanie międży reżi-
. rozszerzony po w y zw o eniu Warsza·wy, mem carsk!m a hitlerowskim), nie reali-

Centralny Komitet :Żydów Polskich wziął zawał jeszcze na skalę nazistowską pla­
w m;e ręce kierownictwo życia żydowskie nów fizycznego wyniszczenia narodów, 
go, kształtując je jako osiedle narodowo - tak detalicznie i z premedytacją przygo­
P •J rtępowe, starajqc się zaspokoić wszd- towanych później przez Hitlera. 
k:i '? potrzeby uratowanej części ludnorci Hitleryzm był i:ipperializmem najbar­
zyciow sk°iej . . Osiągnięcia społeczeństwa iy dziej drapieżnym i zaborczym, do które 
do:tJskiego na różnych odcinkach pracy go ucieka s '. ę kapitalizm u swojego schyl 
politycznej, społecznej i kulturalnej były ku. 
moż~iwe tylk~ ~zięki ";Varunkom de'!'-.o- W świetle tego wielkOść wyzwoleń­
krac;i fodąwe7 i poparciu Rzqdu Poljicze-

1 
czego czynu prostych ludzi radz~eckich, 

gu · . ubranych w mundury wojskowe i uzbro 

Robotnicy żydowscy, pracujący w prze 
rr.yiie i· spółdzielczości, należą do armii 
przodowników pracy, sq współbudowni­
czymi Now ej Polski. Tow arzysze z naszej 
Pai·tii zajmują także czołowe 111iejsca 

'Cl;.:ród nich Czy to w kopaln iaL·lJ w ~ vrr.!­
brzyskim, czy w Pafawagu lub w sp.'1/­
d:uelniach Wrocławia lub Szczec:1M, -
tl)W'1rzysze nasi zdobyli i zdobyw•tią bo­
gc.t„ doświadczenie przez swói 1.1% pólu·· 
dział w budownictwie socjalist yr.zn.ym. 
Potra fiq oni także wykorzysta~ zd!'1'>')' te 
doświadczenie w odbudow ie pa;zst-;.en ż ·r ­
dow skiego, w w alce o ustrój soc;,tf i;q 1cu;y 
w lzr.:r.e!1i. 

Dziś, w święto Odrodzenia Polski wspo 
minamy tę silę, która zniszczyła. r.J:a.wą.!fi. 

jonych w nowoczesną broń i nowoczesną 
teori ę . wyrasta do n ieopisanych rozmia­
rów. Za nimi poszli inni. W całej Euro­
pie stratowanej butem hitlerowskim, 
wzmógł si ę duch buntu i wzrosła wiara 
w zwycięstwo· na wieść o pi~rwszych suk 

f u.rzJistowską i przywróciła światu 11 ~J!?ój 
- Armię Wyzwolicielkę, Armię Zwią2-
A'-'ł Radzieckiego. 

Armia Czerwona, przy boku k tórei ma­
szerował żołnierz polski z Dywizii Kośóu 
szkowskiej, wyzwoliła Polskę, pr.z-.:pc;dzila 
okupanta i udaremniła powrót władz 
przedwrześniowych. Dziś osw obq.i.?:ane 
kraje dembkracji ludow e;, kraje biulu11ce 
go się socjalizmr-e górują wszech;tror.nie 
nad krajami kapitalistyczn)1mi. Gómją 
przede wszystkim gospodarczo nad kra­
jami 1ta.czaj1cymi 1ię po równi . p_ochy_łej~ 

do ... Iranu, aby tam „oszczędzać krew" i 
czekać z broni ą u nogi". 

Jednakże siły zdrowe w społeczeń­
stwie polskim w kraju i ZSRR, siły praw 
dziwie patriotyczne i św:adome tego, że 
walcząc u boku armii radzieckiej niosą 
wyzwolen ie Polsce - nie dały za wy­
graną. Zmyć plamę Andersów i Sosnkow 
skich, kontynuować piękne tradycje walk 
wolnościowych Kościuszki , Dąbrowskiego, 
Waryńsk i ego i wielu innych - stało się 
ambicj ą ludzi walki. rozsianych po róż 
nych kontynentach. Powstają więc tak w 
kraju jak i w ZSRR siły zbrojne i orga­
ny przyszłej władzy ludowej w Odrodzo 
nej Polsce, Wojsko polskie w ZSRR, Ar­
mia Ludowa w kraju, Krajowa Rada Na­
rodowa i Polski Komitet Wyzwolenia Na 
rodowego. Żołnierz polski wstąpił w bój 
i okrył s i ę · chwałą na polach bitew od Le 
nino do Berlina. 

Pragniemy również nad.mienić, że tak 
w wojsku polskim , jak i w Armii Ludo:. 
wej , w K rajowej Radzie Narodowej, jak 
i w Polskim Komitecie Wyzwol~nia Na­
rodowego był godnie reprezentowany ży 
dowski żołnierz i postępowy działacz spo 
łeczny. Tu i tam. przebie:gała .. ta sama linia 
podziału: reakcja żydowska wysługiwała 

u;.ależnionymi od banków Marsh!Zlltt i A­
chesona. święcimy dziś triumf zwycięstw.i 
nad fasz )1zmem, triumf coraz potężrziej,f­
cej siły klasy robotniczej, budt~jącej so­
cjalizm. 

Na straży zdobyczy robotniczycb w 
Polsce, na straży utrzymania pol~oju -
stoi z jednoczona klasa robotnicza, armia 
robotników i chłopów, która potrafi oce­
nie zdoby cze i wzmocnić je oraz walc:tj•Ć 
w spólnie ze Zw . R adzieckim i krajami a'.e 
mokracji ludow ej o utrzymanie po.leoi11 na 
świecie~ · 

się Niemcom w Ju
0

denratach, a siły postę 
powe walczyły w szeregach armii wyzwa 
lajających- kraj i współdziałały w dziele 
ugruntowania władzy ludowej. Chlubną 
kartę w ' dziejach żydowskiego i polskiego 
ruchu oporu wpisali ·nasi bohaterscy bo­
jownicy gett, którzy uratowali honor na 
szego narodu. 

Wysiłki .i ofiary najlepszych synów na 
rodu polskiego nie poszły na marne. 
Wkład krwi w dzieło zmiażdżenia hitle­
rowskiej bestii i wyzwolenia · kraju dały 
ludowi polskiemu pełne prawo do decydo 
wania o swoim losie. Fakt współdziała­
nia ze Związkiem Radzieckim w ścisłym 
sojuszu wyrosłym w walce - umożliwił 
demokracji polskiej ugruntowanie samo­
dzielności w kraju na zupełnie innych, niż 
to czynili władcy polscy w roku 1918 -
podstawach. Tym razem nie mogło ule­
gać dla nikogo wą:Mliwości, że wróg znaj 
rl.uje s1ę nie na Wschodzie lecz na Za­
chodzie. Polska polityka zagraniczna za­
cieśniła sojusz i przyjaźń z ZSRR. W kil 
ka dni przed ostatecznym rozgromieniem 
Niemiec, podpisany został w Moskwie u­
kład o przyjaźni , , wzajemnej pomocy i 

· współpracy powojennej między .. Polską 
a ZSRR. Znaczenie· tego układu i pomocy 
okazanej Polsce przez Zw. 'Radziecki, wy 
maga specjalnego omówienia. Dość -po:Wie _ 
dzieć, że decydowało onó o rozwoju i pd- • 
budowie zrujnowanego· wojną życia g95- · 
podarczego, ro:zstrzygnęło kwestię granic 
na Odrze i Nyssie, k$ztałtując w ten spo­
sób kartę geograficzną Polski Odrodzonej. 
Ataki imperialistów na te granice, które 
są granicami pokoju, zostały odparte w 
instancjach ONZ dzięki nieprzejednanemu 
stanowisku ZSRR i narodu polskiego. 

Dzięki sojuszowi ze Zw. Radzieckim 
i jego pomocy gospodarczej, now a Polska 
mogła przystąpić niezwłocznie do dźwi­
gnięcia się z ruin wojennych i przebudo­
wy swojego życia gospodarczego i kultu­
ralnego. · Tempo rozwoju gospodarki i 
kultury polskiej w okresie tych pięciu 
lat było tak wielkie, że nie ma drugie­
go okresu w historii narodu polskiego. w 
którym jego życie gospodarcze tak szyb­
ko się rozwijało. 

Gdybyśmy chcieli wyszczególnić głó.: 
wne momenty odbudowy gospodarczej 
kraju. to musielibyśmy w pierwszym rzę 
dzie podkreślić zag00podarowanie z;em 
odzyskanych, odbudowę Warszawy, prze 
mysłu, ~olejnictwa, wreszcie - Trasę 
W-Z. Są to przedsięwzięcia na miarę 
gigantów, o których Polska przedwrześ­
niowa ·nie mogła nawet .marzyć. 

Poszczególne etapy budownictwa są 
częściami ogólnego systemu planowej go 
spodarki, wprowadzonej niemal od pierw 
szej chwili po ogłoozeniu Manifestu Lip­
cowego. W ramach tego planowania pol­
ska klasa robotnicza opierając się na bo­
~atej skarbnicy doświadczeń mas pracu­
Ją~ych ZSRR, - realizuje w tempie przy 
śp1eszonym plan trzyletni. Pełna realiza 
cja tego planu umożliwi przystąpienie 
do urzeczywistnienia nakreślonego już 
planu 6-cioletniego, który położy mocne 
fundamenty pod gmach Polski socjalisty 
cznej. 

Plan 6.:.Cio letni jest to wielki plan ro 
zwoju i przebudowjf gospodarczej Polski, 
p~an ogromnego WZil'ootu dobrobytu mate , 
rralnego, polepszenia warunków życio­
wych i podniesienia kultury szerokich 
rzesz pracujących. · 

Zaznaczyliśmy już wyżej, że na polu 
kulturalnym odbywa się podobna rewolu 
cja jak i w życiu gospodarczym. Plano­
wanie objęło i tę dziedzinę życia, a W'' ­
niki nie dają na siebie długo czekać. Obe 
cnie Polska może się poszczycić ilością pi 
sarzy, artystów malarzy i innych twór­
ców kultury jako też pokaźną produkcją 
książek nie ustępującą innym k4"ajom, i' 

JDokoJ1czenie :aa str. 15.e,U. 
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Milowe kroki gospodarki polskiej 
~iałania wojenne i rabunkowa gos- . Już w drugim roku Planu Trzyletnie- PLAN SZESCIOLETNI 

P?ó.~rka okupanta zniszczyły doozczęt- go, w roku 1948 wartość . produkcji glo- Rok 1950 zapoczątkuje nowy okres w 
me i tak bardzo szczupłe zasoby gospo- halnej wielkiego i średniego przemysłu życ:u PolSki.. Dotychczasowe wysiłki kra­
darcze Polski. Nader skromnie szacując, przekroczyła poziom przedwojenny o ju, zmierzające do odbudowy pójdą teraz 
s~raty wojenne kraju wynoszą ok. 100 mi przeszło 40 proc„ ten sam zaś wskaźnik dalej i głębiej. Kraj przystępuje obecnie 
ha~dó:W złotych przedwojennych. Jeśli w przeliczeniu na głowę ludności s '. ęga do do w ielkiego, historycznego budownic­
wezil!i~my pod uwagę, że rządy przed- przeszło 200 proc., Produkcja rolnicza twa, które niepodobna wcisnąć w ramy 
wrzesnio:v:e przeznaczały na inwestycje na głowę ludności wyniosła 110 proc. war li tylko jednego z d alszych etapów ro~­
do 2,5 miliarda zł .roczme, to prosty wnio tości przedwojennej. w bieżącym roku woju go.spodarczego. To nowe budown1c 
sek - gospridaruJąc na poziomie przed- . . two które stanowić będzie epokowy prze 
wojen_nym, Polska musiałaby odbudowy- - os~atn_im _roku planu trzyletniego ~ łom' w życiu Polski -to kładzenie fun­
wać si ę . około 40 lat. Oznacza to, że dwa przewiduJe się dalszy wzrost produkcJi I <lamentów socj.alizmu. · 
poko~~ma p_racowałyby po to, by dopro- tak rolniczej, jak i przemysłowej. Przystąpien i e do tej wielkiej pracy 
w adzie kra] do takiego stanu, w jakim 
znajdował si ę on z chwilą wybuchu woj­
ny. Stan ten zresztą - jak wiemy - był 
opłakany, szczególnie jeśli chodzi o pro­
dukcję przemvsłową , a także pod wzglę­
dem zmechan izowania i unowocześnienia 
produkcji rolnej , - s tawiał Polskę w szere­
gu najbardziej zacofanych krajów. 

Z przytoczonych prostych liczb wyni­
. ka dalej. że dopiero niewiele przed ro­
kiem 2000 Polska mogłaby przekroczyć 
ów próg ekonomiczny, na którym znajdo 
wała się w roku 1939 Jeśli weźmiemy pod 
uwagę, że dziś, p<J upływie 5 lat od chwili 
odzyskania niepodległości, Polska już na 
szeregu odcinków przekroczyła przedwo­
jenny poziom produkcji, to stwierdzić mu 
simy, że dokonano tu szalone1to skoku 
naprzód, skoku, który n iepodobna naz­
wać in aczej. jak rewolucją gospodarczą. 
Tego wielkiego kroku naprzód nie potra 
fiłyby nigdy dokonać przedwojenne rzą­
dy kapitalistyczne. Kolosalny postęp go 
sp-odarczy Polski, zawdzięcza kraj nowe­
mu ustrojowi demokracji ludowej. Ten 
postęp stanowi równocześnie jedną z pod­
stawowych cech charakterystycznych no­
wego ustroju. 

Trasa WZ. Wiadukt mostu śląsko- Dąbrowskiego widzimy. z Kralfowskiego 
Przedmieścia · 1 -, I Foto A. R. 

Termin wykonania planu upływa za 5 
miesięcy. Dotychczasowy okres upraw­
nia nas całkowicie do twierdzenia, że plan 
ten był realny, że jego wytyczne zosta-

WSTĘPNY OI{RES ODBUDOWY ną zrealizowane w terminie, a nawet 
Pierwszym zadaniem ,jakie stanęło przed terminem. Opublikowane ostatnio 

przed nową władzą 1udową Polski, było sprawozdanie za okres pierwszego półro­
zaleczenie najdotk1iwszych ran, zadanych cza br. wykazuje przekroczenie planu na 
gospodarce narodowej przez wojnę i o- szeregu odcinków gospodarki narodowej 
kupanta. Tej pierwszej „doraźnej porno- w tym okresie. Niektóre gałęzie wytwór 
cy" udzielono krajowi w okresie 1944 - czości zdołały już dziś całkowicie wyko-
1946. Dzicki kolosalnemu wysiłkowi kla- nać plan trzyletni, jak np. hutnictwo, o 
sy robotniczej i mas pracujących z koń- czym przed kilkoma dniami zameldowano 
cem tego okresu gospodarka narodowa Prezydentowi Bierutowi. 
zdołała osiągnąć w stosunku ąo roku I Realizacja Trzyletniegó Planu Odbu-
1938: 40 proc. produkcji rolnej_, . ok. 70 dowy Gospodarczej stworzyła i stwarza 
p,roc. produkcji przemysłowe] . l ok. 50 przesłanki dla rozbudowy i przebudowy 
proc. dochodu narodoweg_o. W _c i ągu teg.o przemysłu i innych dziedzin produkcji, 
okresu nie było jeszcze Jednolitego, ogol przede wszystkim rolnictwa, rozbudowy 

i przebudowy, zmieniającej strukturę 
kTaju z rolniczej w przemysłowo-rolni-

~~ . I 
Zadania te zrealizowane zostaną w ra 

mach planu sześcioletniego. 

WŁADYSŁAW BRONIEWSKI 
----------------------------

uwarunkowane było nie tylko momenta­
mi gospodarczymi, ale i politycznymi. 
Nie można było przystąpić do realizacji 
historycznego zadan~a - · budowy funda­
ment.ów socjalizmu, bez zlikwidowania 
rozłamu w łonie ruchu robotniczego, roz 
łamu, który ciążył na klasie robotni~ej 
od 50 lat z górą. Dlatego też nie jest dzie 
łem przypadku, że wytyczne dla sporzą­
dzenia planu 6-letniego uchwalone zo­
stały przez Kongres Zjednoczeniowy 
Pattii Robotniczych, przez Pierwszy Kon 
gres Polskiej Zjednoczonej Partii Robot­
niczej. Na tymże Kongresie wicepremier 
ob. Hilary Minc zdefiniował w następują 
cy sposób budowę fundamentów socjali­
zmu. 

„Zbudowanie fundamentów, zbu­
dowanie podstaw socjalizmu ozna­

! cza : 
PO PIERWSZE, znaczne podnie­

sienie poziomu sił wytwórczych, ze 
szczególnym naciskiem położonym na 
produkcję środków wytwarzania; 

Most Poniatowskiego 
Drogi zburzone, 
miasta w ruinie, 
historia 
gnie nas i lamie. 
Lecz - „nie zginęlatt, 
nigdy nie zginie, 

Lud, . 
co przed wrogiem 
karku nie schylał, 
dźwiga za przęslem p_rzęslo. 
Filar pod niebo!. 
Luki na filar!, 
Wzwyż!, . 

PO DRUGIE, ograniczenie ele­
mentów kapitalistycznych i pozbawie 
nie ich istotnego i poważnego wpły 
wu w jakiejkolwiek dziedZJinde na­
szej gospodarki; 

PO TRZECIE, poczynienie istotne 
go kroku naprzód w zakresie dobro­
wolnego przechodzenia gospodarki 
drobnotowarowej n.a tory socjalisty­
czne i stopniowe zamykanie dzięki 
temu źródeł rozwoju kapitalizmu; 

PO CZW ARTE, znaczny wzrost 
dobrobytu materialnego, polepszenie 
warunków życiowych i 'podniesienie 
kultury szerokich mas pracujących". 

Podstawowe zadania planu sześciolet­
niego są następujące: 

1. Znaczny, bo przeszło dwukrotny 
wzrost produkcji przemysłowej w okre­
sie 1950-55 w stosunku do przewidywane 
go poziomu w roku 1949. Sred'.1.io w cią­
gu każdego roku wykonywania p1anu 
sześcioletnie~o, wytwórczość przerm.vsło­
wa wz·rastać będzie o 12 - 13 proc. Wska 
źnik ten jest wyższy, aniżeli cały przy­
rost produkcji Polski w okresie 1928-
1937. Produkcja przemysłowa na głowę 
ludności będzie w roku 1955 . przesz1o czte 
rokrotnie wyższa, an.i.żeli w roku 1937. 

2„ Przekształcenie kraju z roln'iczo­
przemysłowego w przemysłowo - -ro1n~­
czy. Wytyczne dla s·porządzenia phnu 6-
letniego stawiają rolnictwu zadani~, by 
jego produkcja wzrosła w ciągu sześcio­
lecia o 45 procent. Taki wzrost Z'łpewni 
d<}'ltateczną ilość żywności, zwiększy do­
stawę surowców rolniczych i stworzy nad 
wyżki eksportowe. 

3. Utworzenie bazy techni.cznej dla re . 
aHzacji planu 6-cioletniego poprzez wy­
twarzanie środków produkcji w oparciu 
o zasoby krajowe. Oznacza to intensyw­
ny rozwój hutnictwa, energetyki, przemy 
słu maszynowego i metalowego, przemy­
słu elektrotechnicznego, chemicznego i 
produkcji materiałów budow1anych. 

4. Stworzenie bazy materialnej i tech 
nkznej, umożliwającej likwidację zacofa 
nia technicznego rolnictwa oraz wzrost 
dobrobytu biednego i średniego chłopa. 
Oznacza to rozbudowę i budowę fabryk 
traktorów, maszyn rolniczych; . nawozów 
sztucznych,_ środków owadobójczych itp. 

5. Rozwój przemYsiu wytwarzającego 
dobra bęzpośredniego spożycia w taióch 
rozmiarach, by zagwarantować przewi­
dziany planem wzrost stopy życiowej i 

PRODUKCJA 11ASŻYN i 
NARZĘDZI . ROLNICZYCH 
I w mitiOtt«lt zt prndwoJ«lnych J 

1955 plafl 

nego planu, któryby obejmował w spo­
sób długofalowy całokształt gospodarki. 
Pracowano w oparciu o 'krótkoterminowe 
plany, mobilizując wysiłek narodu do 
dźwigania tego, co najbardziej leżało w 
ruinach. 

my ją dźwigniemy 
sami! W dal! podniesienie kultury szerokich mas pra-w socjalizm! cujących. 

Już ten w~tępny okres odbudowy, któ 
ry zakończył się w roku 19'\6, pokazał, że 
klasa robotnicza i masy pracujące pod 

· kierownictwem władzy ludowej zdolne 
są do wysiłków uwieńczonych rezultata­
mi, o jakich marzyć nie można w ustroju 
kapitalistycznym. ów probierczy okres 
utwierdził zarazem partie robotnicze w 
przekonaniu, że istnieją wszelkie dane dla 
wystąpienia z jednolitym, ogólnym pla­
nem gospodarczym, który w zasadzie od 
buduje Polskę ze zniszczeń wojennych. 

PLAN TRZYLETNI 

Sterczą pod niebo 
gruzy Warszawy, 
wre robota 
nad rumowis7ciem:. 
z gruzów zwycięstwa, 
z o<Iłamków slawy 
most budujemy 
przez Wislę. 

W zwycięstwo. 6. Likwidacja zacofania tecbniczno-eko--

d • nomicznego w łonie samego przemysłu po. 
Most - naro owi, przez budowę fabryk o najbardziej no-
roboczym masom, woczesnych urządzeniach technicznych, 
niech przezmi przejdą modernizację procesów wytwórczych, 
wojskiem. · wprowadzenie nowych mętod organiza- • 
Trzeba zapalu, cji pracy, mechanizację transportu wew-
trudu i czasu. nętrznego itp. 
M t bud · 7. Zmiana polityki odnośnie roz:miesz 

os u3emy: czenia terenowego przemysłu. Oznacza to 
Polskę. konieczność budowy fabryk nie związa-

-------- nych bezpośredno z surowcem - na tere 

N d b I k n a U kl
• nach nieuprzemysłowionych i przeludnio 

I owe z ~ ycze po s iej pracy nyc~„ Przesunięcie części lu~ości ze wsi 

J dn Uroczystos··ci· orgaru"zowanych ...: d d' ta . t ln p I do miast. Chociaż nie w pełni, jednak czę e ą z i.:U owaną ra 1os c.ię cen ra Q. o - ściowo zacznie zanikać przeludnienie na 
w związku z tegorocznym Swiętem Od- skiego Radia w Raszynie. terenach .rolniczych. 
rodzenia, będzie otwarcie· fabryki penicyl Ogromne to dzieło, jedno z n.ajwspa:- Do przemysłu państwowego napłynie 

Trzyle~ni Plan Odbudowy Gospodar- iny w Tarchominie. nials zych osią.gnięć techrniki w ska.U nowa armia zatrudnionych, licząca p·rze-
czej miał przynieść w wyniku realizacji Fabryka ta została wybudowana przy światowej wstało ukończone w pr.~ede- szło pół miliona ludzi. Ciężar gatunkowy 
(yJbudowę gospodarki narodowej , przekro istniejących już dawniej zakładach prze~ dniu 5 Rocznicy PKWN. klas ob t · · · · rt czenie produkcji przemysłowej w porów * „ * oJ r 0 mczeJ w zyciu po i ycznym, go 
naniu z okresem przedwojennym i pod- mysłu fermentacyjnego nr 2. sp arczym i kulturalnym znacznie się 
niesienie produkc.i"i rolnicze. i do poziomu Uruchomien:e pierwszej w Polsce fabryki 'vV ram.a.eh uroczystooś ci . .iakie odb'ędą podniesie, tworząc dostatecznie silną ba-

pen'.cyliny J
0 est niewą tpliwie wielkim sukce- się w Warszawie w dniu 22 lipca, nastą- zę dla ugruntowaru·a władzy polityczne]· z lat przedwo1·enn-.:.•ch. Scalenie rro,spodar· · ·' '"' sem polskiej klasy robotniczeJ· i polskich nau Pi otwarcie wielkie.i wytwór.ni lamp klasy robotn1"cze1· k i Ziem Odzyskanych z gospodarką resz- · . . h t . łu kowców. el ektrycznych w Warszawie .na Woli. Plan 6-cio letni _ jest to wielki plan 

ty kraju i wykorzystanie ie po enc1a * • * W zakładach wy twórczych lamp elek- rozwoju i przebudowy gospodarczej Pol.:. 
produkcyjnego miały dopomóc do zmiany W dniu 19 bm. o godz. 8.30 ukończ.o.ńy try~znyc h. największej fabryki tego ro- ski, plan ogromnego wzrostu dobTobytu 
stru~tury ~ospodarczej .~raju przez z~ię~ wsta.J montaż najwyższego na świecie dza3u w Polsce, produkowrune będą . n:aterialnego, polepszenia warunków. ży­
szen1e udzi_alu prod_ukcJi, i:;>rzemysłoweJ w 357 metrowego masz.tu a in teny nadaw- ws zel1'iego r od&aju lamny elektryczne, ciowych i nodniesienia kult11rv 
całokształcie wytworczosc1. , .. ~ej, która obs·ługiwa,ć będzie nowowy-1 ra,diowe i inne. - cuiacvch. mas nra-
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C BRAUN 

Nowy szlak kulfu~y polskiej 
· · nie zdoła ona zbudować fundamentów so 

ich ~~~~i. ~~r~zem!':y~k~:~n~t~eis~~ ~------~-----~ - ~------- ._ "l ~~~~~~bfe ~~~ce.do~~~a~~ze!~~~J:dn~! 
najpo~rzebniejszą człowiekowi jest ! „TRZEBA, BY TWORCY WSPÓŁCZESNY PAMIĘTALI, ŻE ICH zmiana taka dokonywać się musi drogą 
człowiek". • DZIEŁA POWINNY KSZTAŁTOWAĆ, PORYWAC I WYCHOWYWAC ostrej walki we wszystkich dziedzinach 
. ,,Nie. Bó~ i ni-e_ car" - l~cz c~ło,w1ek NAROD . TRZEBA ABY NASZA LITERATURA NĄSZ TEATR, NASZA twórcz.ości k;tlturalnej, dr?g.ą .~elimi-
Jest na1wyzszym ideałem boJowrnkow o • ' ' 

1
. nowama zarowno ze sztuki Jak 1 hteratu 

l~nszv ś:„ht. W tvm tk~ również g~ęb.o l MUZYKA, NASZ FILM ZWIĄZA_ NE BYŁY JAK NAJSCISLEJ ZE SPO- ry i nauki. "".szelkich tendencji wstecz-
k1 sens Jedynego .w nasz~J epoce, socJah- ŁECZEI'J'STWEM, z JEGO BOLĄCZKAMI, ABY WSKAZYW{\ŁY MU _ nych.'. reakcvJnych i antyludowych ~on-
styczne~o hu~rnm=u. Nie. ma absolu~ne DROGĘ MOBILIZOWAŁY DO TWORCZEJ PRACY ABY WYDOBY- 7epcJi. 'Yalka klasowa na tym odcmk~ 
go dobra - Jest tylko takie dobro, ktore ' ' , Jest bodaJ - w warunkach demokracJi 
służy człowie1rnw ; ; nie ma żadnej absolu WAŁY Z LUDU NAJSZLACHETNIEJSZE PIERWIASTKI, STAWAŁY ~ ludowej najtrudniejsza, albowiem jak 
tnej sprawiedl i wości - jest tylk~ ta~a I SIĘ BODZCEM POSTĘPU I DOSKONALENIA SPOŁECZNEGO". I mówi Marks „tradycja wszystkich zmar-
sprawie?liwość. która człowiek?Wl daJe BIERUT łych .P?k?leń ciąży jak zmora nad umy-
warunki wszechstronnego rozWOJU. · słami zyJących". 

Idee tę przec-:mli właściwie już huma _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ Ale i tu kraj nasz ma do zanotowania 
niści xvt w., którzy zerwali z ciemne- '"'"'--iw=---~-- -------------~-·~·· znaczne osiągnięc i a. Odbywa ~ę z powo­
tą średniowiecznej ,,kultury", stawiając niów utrzymuje się na tym samym pozio Uikazujących się w Warszawie w roku dzeniem prze~udov:a - szkolnictwa. po 
sprawę człowieka w centrum swoich _zain inie co przed wojną. 1939, który wynosił wówczas 450 tysięcy pracy pedagogi?Z~eJ w s~koła~h przeni~a 
terA~0wań . Ale O'Vi humaniści nie zrozu- egzemplarzy. Podobnie, choć jeszcze bar- ją cor~z bar~z1eJ nov:e łdee l koncepcJe 
mieli rzeczy zasadn' czej - i nie pojęło te- Podobn1e imponująco wyglądają wyniki dziej jaskrawo przedstawia się sprawa in marksistowskie czymąc z n~szych szkół 
go również wiele pokoleń późniejszych, rewolucji kulturalnej na odcinku bibliote nych czasopism. Ogólny tygodniowy na- ~woc?:esne zak~ady nauczania, .kształtu­
- że aby stworzyć dla człowieka odpo- karswa. W ciągu, jednego. 1949 r., il_, ość bi Jące charakter. i umysło~ość dziec. k.a w 

1805 d kład czasop:sm, z wyłączeniem zawodo- d h d t t u nter 
wie-dniejsze warunki rozwoju, należy, '!- bliotek na wsi wzrośn.1e, ~ , - o wych, fachowych itp. wynosił w 1939 r. uc. u p~aw zi_wego pa no yzm l 1 -
przednio usunąć z życia społeczne~o zro- 13005 tj. o 66,5 proc.; ilosc tomow we 250 tysięcy. W roku 1945 zaś _ 74.440 naCJOnaliz.mu 
dla wyzysku człowieka przez człowieka, J wszystkich bibliotekach powszechnych z 5 tysięcy, w roku 1946 _ 132.724 tysiące, Pod znakiem wielkiego przełomu stoi 
mleży zlikwidować podział społeczeń- 1

1 
milionów do 7 i pół miliona, tj. o prawie 1947 _ 172.414.500, 1948 r. _ 221.Sll ty również jeden z najdonioślejszych czyn-

stwa 'na klasy. z których jedna -korzysta , 53 proc., a ilość punktów b :bliotecznych ników odziaływania kultura1nego jakim 
1 h · k I sięcy. Nakład jednej „Przyjaciółki" d . 1 d 

z wszystkich dóbr tak kultura nyc 1.a" z 5 tysięcy do 20 tysięcy, tj o 300 proc. (1.700.000) jest siedmiokrotnie więkmy jest teat-r. Od początku. te~tr ~zy - o 
l!laterialnych, druga zaś - „zadowolić . . zmiany charakte~ nasze] widowni l wpr_o 
się musi „sprzedawaniem sw'?jej pracy Zwróćr;iy ~wa~ę. na j~cze mny odci- od łącznego nakładu wszystkich czaso- wadzenia na nią nowe~o widza - wi-
wzamian za minimalne warunki egzysten . nek w teJ _ dziedz1me. Ilośc abonentów ra- pism Polski prz7<1wrześniowej. dza robotniczo - chłopskiego. Było to 
cji" _ należy gospodarkę społeczeństwa ! d~owych w ciągu jednego r.oku 1949 wzroś Książka i gazeta, która trafia do najgłu i jest zadanie trudrn~ ale można _już 
oprreć na nowych zasadach. Te no~e ele 

1 
me z 940 tys. do 1.290 tysięcy. (:V s~osun chszej wsi, stały W7ll'ost szkół, teatrów, stwierdził, że obecnie w ~olsce v.:ięk­

menty uczyniły dopiero humani~ zywot I ku do .1939 r. przy uwzględmemu. liczby kin, świetlic robotniczych i wiejskich, sy szość widzów stanowią ludzie pra<;_.uJący. 
nym i możliwym do zrealizowania. <?ne I ludności oznacza to wzrost prawie o ~9 stematyczna walka z analfabetyzmem, oto Wraz ze zmianą wido\vni następuje rów­
też sprawiają, że .praw?-ziwy human:Z'ln pi;9c.)_; .a w t~ ilość p~iad~:zy głośm- główne wytyc:zme polityki kulturalnej rea nież stopniowo lecz nieustannie zmiana re­
jest nierozerwalni~ związany z konse-, kow mieszkaniowych rad1ofonu pirzewodo lizowane konsekwentnie i nieugięcie przez pertuaru. Teatr przedwojenny obliczony 
kwentną rewolucy1ną w~lką klasową - wej na ws-i wzro~nie ze 106 tysi~cy yr rząd Rzeczypospolitej. na zysk, schlebiający mieszczański ej. pu-
z przebudową gospodarki ~ia:odowej na 1· 1948 r. do 181 tysięcy w 1949 r., tJ. w cią Ale umasowienie kultury, jako nieod'łą bliczności nie odpowiada nowemu widzo-
za!>.adar.h .nauko"'."eg~ socJahz:nu. ~tąd gu jednego roku o prawie 71 proc. czna część programu socjalistycznej prze wi. O ile w ubiegłych latach kładzono na-
wmose~, ze rea:1~acJa. postulat?w takie;~ . Również dziedzina' . upowszechnienia budowy k.raju,_ to również: ~gadn!enie 1 cisk przede. wszystkim na elem~nację sztuk 
humamzmu. mozhwa J~st. pod Jednym Y ksi ążki i prasy wykazuJe podobną dyna- t r e ś c i te1 kultury, umie1ętnooc1 wy . bezwartościowych a rep"rtuar był prze­
ko warunkiem: prze1.ęcia "".'1~dzy przez mikę rozwoju. Oto naprzykłiłd w roku boru tych wartości kulturalnych, które po ! ważnie eklektyczny, to obecnie wprowa­
lud, przez .klasę robot:iiczą ~ ~eJ awan~ar- 1939_ ogólny nakład wszystkich dzienni- magają budować socjalizm i wychowy- I dzono planowanie repertuaru według war­
dę. ~zbro_J~n~ w n~JbB;~~~l~~iprz~:j~i~ ków w Polsce wynosił 1.360 tysięcy dz.ien "':"ać nowego c:zł?wieka. Dlatego chodzi 

1 

tości ideolo- gicznych i artystycznych. 
w his~r~ 1 ideologu~-1 "ę nie. Po wojnie zaś nakłady te wynosiły: me tylko o ksiązkę, ale o d o b r ą W 1945-46 r. teatry .polskie wystawJy 99 
zmu-lemmzmu. . rok 1945 - 1.118 tysięcy, rok 1946. ~ążkę; ~ie ~yl~o o szk?ł~ dla młodzie- premier polskich klasyków i autorów da-

Przemiany w sferze gospodarczeJ. i 1.704 tysiące, rok 1947 - 2.330 tys~ę~y, zy robotruczeJ, i c~ł?ps~ieJ, leC'Z o postę I wnych, gdy w bieżącym sezon e cyfra ta 
społecz~~j są ni~~będnym. ~a;unk1em rok 194~ - 3.270 tysięcy. W roku bi~~ą- pową sz'ko.łę dla meJ,; rue tylko o teatr, dojdzie do 143 pozycji. Równ~cze~nie ~ro 
wszel.k1e1 rev:olucJ1, w. dz1;~z1me kultu cym dzienny nakład. ~ekracza. 4 miho- !ecz o taki. teatr, ktory gł,ęboko wzrusz~ 1 sł~ iloś,ć prem· er ~k ra~zieck1ch 1 ~o­
ralne]. Przemiany _w_ dz1edzmH~ k.ultura1- ny egzemplarzy. NaJWiększy dziś nakład 1 wychowuJe, o naukę, ~tora k;oczy dro . syJskich z 6 do 92, a 11ość innych pren:ner 
nej ódbywają się siłą rzeczy o wiele po- dziennika w Polsce, a mianowicie Trybu gą prawdy •. o sztukę, ktora słuzy wy-z.wo ze 103 na 158. Teatr w Polsce, kroczącet};u 
wolniej , aniżeli proces przebud-0wy, gos ny Robotniczej w Warszawie wynoszący leniu człoW!eka. I socjalizmowi, przestał już. być teatrem "'Pi'Y 
podarczej bazv życia społecznego. Jednak- 521 tysięcy, wyU;zy jest od nakładu I Polska klasa rohotnieza świadoma watnym, „domem otwartym" dla miesz­
że podobnie .jak przebu~owa gospodarcza I wszystkich trzydziestu paru dzienników jest tego, że bez zmiany treści kultury czaństwa. Stał się kuźnią nowego czł~wie-
jest warunkiem przemian kulturalnych, ka. 
tak też rewolucja kulturalna wpływa z LUCJAN SZENWALD - Porywający nuirt życia spoleczno-gospo-
kolei na przyśpieszenie tej przebudowy. darczego i kulturalno-oświatowego kraju 

Nie spooób więc polegać na żywioło- Czer'llATon-a •rm1· a silnie oddziaływuje również na inteligencj~ 
wo3ci ruchu kulturalnego w warunk:ich yy .1-Jl ludową, wciąga ją w wir twórczej pracy 
nowej Polski. Planowanie życia gospodar dla ludu i w interesie ludu. Rośnie wśród 
czego musi również objąć sferę kultural- mteligencji _ aktywność na każdym polu, 
ną. Kwestia planowej polityki ku1tura1- W_yzwolicielko ludów! O lawino chwały, podnosi się poz:om jej wyrobienia w duchu 
nej jest oczywiście daleko bardziej skom· W hełmach, które w mil i.an gw fo.-:;d fwiec4, jak wystrzał)·! marksizmu-leninizmu. 
plikowana, aniżeli planowanie gospod~r- Wierna, jak fmierć, a drogtt, niby ręka prawa! W dziedzinie literatury i twórczości arty 
cze. Niemniej w ciągu pięciu lat, ktore Kiedy wróg miażdżąc wroga ramieniem żylastem, ;:, tyc:.mej coraz bardziej dochodzi do głoou-
minęły od chwili ogłoszenia Manifestu h k k ł ł , · l drogą zao~tr~""'eJ· walki' z wszelkiego ro-

d k d k b Grzec oczitc o ręconym w o o g o•w ze astwem, ~ ......... 
PKWN i na tym o cin u o onano ar- b h , ·· dzaJ·u kosmpopoliyzmem i czołobitnością 

1 Szedł 7'ako niegdyś estie przeciw c rzescz1anom -
dzo wie e. wobec schyłkowej kultury zachodu - no-

Gdy mowa o planowaniu życia kult~- Stanęła cała Ziemia Rad pionową fcialntf, wa <postawa pisarz&, malarza i komp.ozyto-
ralnego, nie ma się na myśli planowania I pręż4c aż do słońca wieżyce Mongo ii, ra, postawa realizmu socjłistycznego, któ-
ilości lub jakości utworów artystycznych, Zaryczała białych salw wściekłą nawałnic4, ra zmierza do tego, aby nasza kulura i sztu 
które w danym czasokresie mają powstać. I bagnetami błysły badyle kąkoli, ka zawierały całą treść ludzkiego życia i 
Planowa polityka odnosi się w tym wy- wróg szedł, ale skłębiona przepaść pod nim ziała, ludzkiej walki o nowy lepszy śwat. Nowy 
padku głównie do bazy materialnej i spo- Na drodze jego martwe wybuchały ciała, człowiek naszej epoki, ten człowiek Jr '-~ 
łecznej, stanowiącej podstawę kulturain: Mosty stawały dęba, wrzały rzeki ognia, odbudował Warszawę i przebił trasę W-Z 
go rozwoju społeczeństwa. Podstawowymi ~ Każdy krzak palił bo/ei jak żywa pochodnia ten człowiek, który uruchamia fabryki i 
warunkami stworzenia takiej bazy są: I szczerzył się zębami kołów każdy ogród. s ,w a.za nowy socjalistyczny stosunek do 
całkowita likwidacja analfabetyzmu, roz d ó pracy, ten człowiek, który dominuje w ży-
budowa szkolnictwa, wszystkich szczebli, ~ Armio Czerwonogwiezdna! Twój tragiczny 0 wr t .ciu szkół i uniwersytetów, chce i ma pra-
rozbudowa instytucji . kulturalnych w ~ Pamiętam - i dziś, kiedy ofensywą stali wo zobaczyć siebie, swoje radości i swoj ą 
mieście i na wsi , udostępnienie masom Na drgaj4ce pierścienie sieka!z wraży kadłub, pracę, swój trud i swoje zwycięstwo w sztu 

•ludowym wszystkich zdobyczy kultu.ry ~ I z okiem rozgorzałym, z gniewnymi ustami ce i twórczości artystów. 
i aktywny udział mas w jej budowanm. ~ ~ Kroczysz przez jasne piersi bohaterów padłych, Pięciolecie manifestu P. K. w. N. obcho-

Wystarczy zapoznać się z ruektórymi ~ Kiedy od7.vojowujesz ruiny i zgliszcza, dzi się więc w warunkach krystalizującej 
przynajmniej cyframi osi ągnięć Polski ~ · Gdy ziemia się od warstwy spiekłej krwi oczyszcza, się myśli twórczej polskiego świata arty-
Ludowej na wszystki·ch tych odcinkach, Pozdrawiam Ciebie, Armio Grozy, Armio Mocy! stycznego. . 
aby przekonać się, że ustrój ludowo-demo ~ I Wybawicielko fwiata! Wichuro Pomocy! Wyrazem pogłębienia się postępowego 
kratyczny jest potężną dźwignią w rozwo ~ ~ Wsłuchuję się w gromO'CVY rytm Twoich szeregów, nur ,u wśród polskiej inteligencji jest czyn-
ju narodu, w jego wspinaniu się na. coraz ~ w· lb. ' · ł · · d " t t ' ny i maso udz' ał rzed.st · · r · 
Wyższe szczeble kultury i twórczości. ~. ze zę upor zo merzy z mą rosc sra egow, p'1 k' L dwy , .Plk h awidc1e 1 nQ:yveJ 

Padam, śmiertelnym z Tobą stopiony por'fwem, os l u owej w wie ie mię zynarodo-
Weźmy naprzykład dziedzinę szkolnic z każdym zwycięstwem Twoim na nowo się zrywam! wych akcjach walki o sprawiedliwy pokój 

twa. Porównując liczby dzieci w szkołach Dla nas du,ma, i zaszczyt, i siła pr~eciw podżegaczom wojennym. -Z inicja-
różnych szczebli ze stanem przedwojen- l h b h k ·ł tywy polskich intelektuallstów zwołany zo 
nym i przyjmując za 100 rok 1938-39, W tym, że we wspó nyc ojac b reub~ nasza {~osi a stał do Wrocławia Swiatowy Kongres w 
przekonamy się, że: dzieci w przedszko- ~ Przedpola polskich równin, że w om owym e7u obronie pokoju, który był potężną man:ife-
lach było w 1948 r. -·- 330 proc. w szko- Z jednej menażki iedli Polak i Rosjanin. stacją najwybitniejszych ludzi kultury i 
łach podstawowych - 102 proc., w szko-1 Broń, przez Ciebie wręczoną, owian1 błyskaniem, nauki całego świata i dał początek wielkie-
łach średnich wszelkiego typu - 400 pro ~' _ Złożymy chyba w świętym jakim mauzoleum, mu międzynarodowemu ruchowi walki o 
cent, ·w szkołach wyższych i instytutach ~ I będą pokolenia tę sławną zbrnjownię pokój. . 
- 22;j proc. Widzimy więc, że liczba -ucz ~ Odwiedzać, niby ołtarz rrzetrwał.Y cudownie, Pięć lat demokratycznej Polski Ludowej 
n iów w szkołach średnich wzrosła w cią- I ścieraj_ąc z rzeźby dzia starożytne pyły, pokazało jak drogi zwycięstwa klasy robo-
gu tych pięc iu lat C'lterokrotnie- w _porów Będą dzieci Ojczystych Dziejów się uczyły . tniczej stają się jednocześnie drogami wiel 
naniu z okresem przedwojennym, w szko kich osiągnięć kultury i sztuki narodowej, 
łach wy~.zych - przeszło • dwukrotnie, liniP. frontu" kt~ltury i ~ztul~i . h:umanis tycznej V{ swojej 
zaś .w -przedszkolach - tn:ykrotnie Tyl Pragmenty poematu „Przez naJgłębszeJ tresci l narodowei ood wzl!lę-
ko w szkołach podstawowych liczba ucz t944 r. dem formv artystycznej. 
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22. Vll.1944 - 22.Vll.1949 
Mani-fest lipcowy Polskiego Komitetu 

\Vyzwolenia Na.rodowego ·zaJPOOZ4tko­
w;aił p;rzełom w życiu IJ'larodu. 

Autorzy Jego to sp·adkoibiercv i z,a.ra­
zem realizatorzy idei, o które walczył w 
d.ą,gu dziesięcioleci ruch roootnh~zy w 
Polsce. Walka ta nie ustała róWIIlież 
podczas CJlkupa.cji. 

Posta.w.a. czyn1na. tycłi ~il wobec hitle­
rowiskiei.ro okl!IT}anta jP.st źród}.em teksrtu 
manifestu, wvd.an<!",.go n.a. małym sikrnw­
ku ·ziemi J)Olskiej. wyzwolone.i prz-ez ho­
hatersik<t Armie Rad·~ieok~ przv współ­
dz.iaJamiu Woisktł . Polskie·go sformowa­
ne.go w 7.:.8.R.R Manifest 111awoh1je rrua1sy 
do mo'bili·zacji w •szoere~i armii i da·ls7.eJ 
walki o zmiażd,żenie hitlery2JIDU i pełne 
wv.zwoJP-nie kraju. 

I nie tyjko te wnlkę z.a.powiooztał his-­
torycznv dokument lipcowy. 

07;.TIA. imii:i,ięc o przejęciu władzy T»rzez 
P.K.W N., b~-ł on z.a1nowieozil), głęookich 
przemian snąołeczn,·ch w · życiu n-aron11. 
poczatku marszu do ust.roju sprawiedli­
Wości sp.ołecz.nej. 

lfon!'-ekwe1nt.nie :prr1>.prow11d:zona: refor 
ma ro~w~ i zm.acjO'na.1i7,()wane podsta.wo­
wych gał ę-zi ~MDodii.rki, zmienia ~run­
f<>wnie profil Pol ski w porównaniu z 
okre·sem nn:ed wr~e.8:niowym, w kierun 
ku lfk>'zta.łto""' aniti siP nowe.i formy 
ustrojowej - Demokracji Ludowej. 

Manifest lip·cąwy głnsił konieczno~.ć 
uą,runtowa .ni~ .si.e nowei w'ład.zy, a 7:ar1'1-
1em T\Otenil c:1<nmriro·rnitowa.nv ;o.flradą, 
wrześniowtł, i ko11srncht::imi z hitleryz­
mf'm Pąd lrmrt:vński i jego - V1rrogą, 
·'W'Oh-0 ,.. demokrarii - · ekc:•po·zyture w kra 
,iu . NiP. nrzyznP.,je m:n1ifest swobód o:bv­
watP.l"kirh cll~ r11a·kckmi.st6w (w !'<tylu 
2.achodnfrh .. iiernok.ra cii"). swobodv te 
moim służyć jedynie .prawdziwym demo-
krritom. -

Od dni oą-łoszeni.a. manifestu ]i't):cowe­
iro 111a.stenuje z.amiami stP.rego. skorum­
prywaneg-o Ap·a.ra.tu pań<;twoweo-o n::i no­
"·v, w:vwod:>:ocv się ~ kla"Y robotrnicz~i. 
Skomoromiłow?..na T»Olici"' l!.'ran<>tnw8 
ZO<:hie 7'.'1.-<\tęnicm.a nr"'.eZ Milic.ie Obywa 
tel$'1qi. c:trzegq•C;J. ładu powszechnego J 
P'f"!l w ludu. . , 

Mrinifec:t na,wi~v·ł do na.ilepezy-ch tr.a 
dvcii wP.·lk wolno~Mowvcn t wyzwolefj'­
rz:vrh na1-oflll p<>IJ1kieuo i zanx>wi<>dzia} 
re::i.Uz.ricie ich wieloletnich daień nia 
Polu ż:vcia ekon()Jl1icznego . i kulturalne­
go. 

Szikoh1i.ctwo T.ostaje r.:demokratyzowia-
1"\e. w:rot.!l, 1rnTelni r.-0·strii~ · na o~r.1ę:.7 
otwPrte dla dzieci ro'botnicz~rch i chło.p 
ski eh. 

Manifost te'ft wnió~ł również Msadni­
c;i;:i zmianę do kwe"+ii :n:arQ11'1owei. :i 
więc dotvr.?:fl"e.i nas ż~·dów . Głębokie 
?:ro-r.umienii> dla zn~ka11eg{) ciPmna nocę 
T1P."'.isf<:m""-1dei oku;p.a cji na.rodu ż:vdow­
c:ldeigo .. ZaNtwiada on ne"'.W7.\P."l~dną. wa.! 
kP fłnf:vsiemitom wc;ze11dej rn.aiŚri. 
Pięć la·t żvch Mie.dla. 7.vdows:kiei;ro„ w 

Po!.s<'e. nn wyrianju manifestu. to wła.ś­
nie rnięrh:y innymi okrp.g zwalcz.all)ia 
t>a-n<l A. K., które usił()l\va !y .u .reywródć 
ii::i,\Yn<> rza~v POl!rOlmów j hec a.nt,rżv­
aowskich . . iO pełna TIO!'IDJaJ!i:za.cja życia 
w kra.iu. 

Ludność ży·rl0<v.r ;:k1t korzysta z pełnego 
równou.pra w_nienia i aktyw:ne,i pornoc:v 
rzę,d11 ludo"vego w .if'i konstruktywnych 
i twó-rczyrh wysilkach. 

Nowi). Odrodzorn~ Pol,,;kP, krocz.ą.cą. P<> 

MOSTY - NASZE SŁOWO śtt'. I 

A. WASSERMAN 

Szkolnictwo w No~ei Polsce 
Kongres Zjednoczenia PPR i PPS, odby- ci w wieku szkolnym. Znaczy to, że każde 

ty w grudniu 1948, uznał za 
1
jedno z naj- dziesiąte dziecko było bez szkoły. Na taki 

ważniejszych zadań obecnego etapu rozwo stan rzeczy rząd demokratycznej Polski 
jowego Polski doprowadzenie do końca nie mógł się zgodzić. Zorganizował szero­
przebudowy systemu i oblicza ideologicz- ką sieć szkół, tak by wszystkie dzieci były 
nego szkolnictwa w Polsce. . objęte nauczaniem. W Polsce przewrześnio 

Aby zrealizować powyższy postulat Kon wej procent analfabetów wynosił 23. Ten 
gresu, władze szkolne zajęły się tworze- stan mus:ał ulec radykalnej poprawie. 
niem jaknajszerszej sieci pełnych szkół Przygotowano kadry nauczycieli, pracow­
siedmioklasowych. . . n'ików oświatowych, studentów, urzędni-

W latach 1933-1939 Jak to wym~..a · z ków, którzy zobowiązali się do zupełnej danych przytoczonych przez dr Falskiego I . . „ _ · 
do szkół uczęszczało tylko 89,5 proc. dzie- hkwidacJl analfabetyzmu. Ta klęska spo-

Związek Patriotów Polskich w· ZSRR 

łeczna w nowej Polsce jest energicznie 
zwalczana. Nie ma prawie ani jednej insty­
tucji, fabryki, warsztatu, spółdzielni wiej­
skiej, w której nie uczono by analfabe­
tów. W Polsce sanacyjnej tylko 67 proc. 
uczącej się młodzieży miało siedmioklaso­
we szkoły powszechne, reszta dzieci cho­
dziła do szkół niższych, 1-no lub 2-klaso­
wych. Była to klęska p.Dwtórnego analfa­
betyzmu, gdyż wartość zdobytej wiedzy 
w tych szkołach była bardzo mała i dzieci 
po kilku latach zapomniały czytać i pisać. 

Tej sytuacji n ie ma w obecnej Polsce. 
Wszystkie dzieci są objęte szkołami pełny­
mi. Na szczególną uwagę zasługuje kształ 
cel)ie zawodowe. Ilość szkół zawodowy.eh 
wzrosła z 1770 do 3,411 z 836, 790 ucznia­
mi, tak, że każde · dziecko ma możność 

Po dywersji faszy.stows1kiego i nntyse- demOikrację. W .armii te.i byli ludzie bez kształcenia zawodowego. 
mic1kiego gen:e•rala Andersa. w ZSRR, względu na w:vzna:nie i p·rzekomani.a p·o- Szkoly wyższe były zawsze siedzibą reak 
patrioci polscy ptad przewodnktwem lit~r czne. ale łą.czyła ioh w.s:pólna niena.- cji, miejscem dla pałkarzy, bójek i nie ipo 
Wa.ndy Wasilew6kiej i Alfreda, Lampe wiść d-0 wroga i wiara w prawdziwie wa.?;nej pracy. Na 10.000 mieszkańców było 
postanowili ·w maju 1943 za:łożyć Zwię.- dem{)lk.ra.tyczną. Po:Jskę Ludową,, w r. 1937 trzynastu słuchaczy, a w 1948 
zek Partiotów Polskich (ZPP). Był on ŻÓłnieirz polski przysię.gał wierność czterdziestu słuchaczy. Udostępniono przy 
wyrazem tych sam~rch dą,żeń. które re- ha1słu oj.cóv,r „.za n11.sz, . i waszą wo:l- tym szkoły wyższe dla młodzieży rekru­
prezentowała w kraju Polska, Partia Ro- ność". Przysięgał d-0chovv.ać wierności 1 tującej się z warstw pracujących. 
botnicza. Gwardia Ludowa i Armia Lu- soj•us~1niczei Związkowi R:adziecki.emu, !' w związku z planem sześcioletnim pow­
dowa. ZPP obejmowaJ ws:zystkkh ~·rzys1ęg~ł b:r>aterstwo brom, i:-r~ys1ęga.ł1 staje sieć szkól technicznych. Wyższe za­
uczciwych demokratów, znajduja-cych się ze ~ę:dtzie wa.Jczył do ostfl;łm e.:1 ~ro h I kłady naukowe wydadzą rocznie 6.000 dy• 
w ZSRR. Posta\.vili oni sobie między in- krwi o wywolen1~ skrwa•w1oneJ 01czyz- plomów. Jest to lfczba, 0 której w Polsce 
n ymi ina~tę'J)ują,ce cele: organizowanfo ny. 1 dowojennej n1e można było marzyć. zbrojr;ie.i walki u ł>Oku Czerwone.i Armii Dorob-ek kulturalny ZPP w · zw. Ra-
prz·eciwko naijeźdzcom hnte•rows'kim, dziecki.m jest olbrzymi. Dzięki .pomocy Jak przedstawia się sprawa przedszkoli? 
wal•ki o p,rzyw.rócenie demokratyczinego Zwią,zku Radziec·kiego zor:gainiz·mv:ano W roku szkolnym 1938/39 było: 1506 
ustroju w wol:nej i niepodległej Polsce, sz:kołv w ca:ły:m Zw. Radzie~kim, gdzie przedszkoli z 74.800 dzieci, a w 1948 r. 
OTaiz umo cini·einfo więzów przy.1aź.ni mię- tylko znajdo·w.ali słę Polacy. mieliśmy 4.673 przedszkoli, do których 
rtzy narodem ,Polskim a narod'ami ·zw. Najmniejs·zą ilo~~ dzieci chocia1Żiby w uczęszcza 22"3 tysiące 920 .dzieci. Te -cyfry 
Radzieckie•f,:\'o. P.rócz opfoki społecznej najodle.glejsz~nm kołchozie była ob~ęita. mówią same za siebie. Upowszechnienie 
nad uchodźctwem najwaiżniejszą. była naucz<:i;niem. Władze radzieckie udzieliły radia, teatru, kina, książek jest tak po­
sprawą zorganizawa:nia regular:nych dla .nauozantn. naj!epszych budynków kaźne, że żadne, nawet najbogatsze pań- · 
Jednostek Wojska Pol$kiPĄ!"O do w:alki o szk6ł oowieckich. W, szilwłaclt dożywia- stwo kapitalistyczne n1e może się pod tym 
wyzwolenie na.rodowe i s'J)Ołecz.ne. Dzię- no dziect względem równać z Polską. Dzięki temu 
ki wielkiej pomocy Zwią,zku R.ad·zieckie Szczególnę. o:piek~ były otocZ:Olne nastąpiło p<:>dniesienie kultury ludności 
!?O , s•zcze1!:6lnie generaJi.ssimu.sa Stali- dzieci, których ojco,vie znajdowali się wiej~kięj . . w. budże_cie _Pa~stwowym. ~y­
•na,który robił wszy~tko . .a:by jak najprę- w armii. Niektóre SZJkoły mia.ły własin~ datki na os~.1atę zaJmUJą Jedną z na]w1ęk 
dzej rozgromić hitlerowskie Niemcy p6łi1nte11naty. Jedną, ·z n:ajp:iękniej.szych · szy0 p<:>zyCJl. 
i pomógł wskrzesić niepodległę. Polskę, szkół była szkoła średnia w Samarka.n- W roku szkolnym 1948/49 rozszerzono 
powstała 1-sza dywizja im. Kościuszki dzie. której kierowniczka zosta:ł:a odzna- działalność komitetów rodzicielskich we 
która. rozro·s.ła się w korpus. a nia- : czona pirzez władze po•lskie orderem wszystkich szkołach. Dało to nauczycielom 
stępme w pierwszą. armię - i p:rzeszła zasługi. Do chlull:rn:vch kart ZPP na,Jeży nowe możliwości · współpracy z-rodzicami, 
zwycięski s•zla1k _ bojowy od Lenino do zor~a·nirowanieopieki społecv:nej w Zw. która pqlega na: 1) realizacji ~wszes:hne­
Berlina. wno<Jzą.c swój :wkład krwi w Rad.zi-eckim, a, . więc: do.żywiian{e dźieci go nauczania; 2) ·udostępnianiu dzieciom 
dzieło wyzwolenia Kraju ' w . 1sz.kołach, pom<>c :pracują.cym mat- robotriików i chłopów małorolnych i śred--z_ bezkresnych tundr i Dalekiego kom, domy star~ów. domy dla; sierot il niorolnych dalśzego kształcenia się, 3) 
W§<:_hodu, ze śni.e.ż.nej półinocy i upa.I- inwalidów. · zwalczaniu Wpływu ,reakcji na dzieci, ·4) 
nego połud·nia, ci~nęli ławą ochotnicy- Podzivvu godny był izo.rgani.z'OIWalły czuwania nad · demokratycznym kierun­
tuła.cze bezdomni. Szli r. wiarą. w zwy- przez ZPP powrót do Pol~ki. Piękną, ki.em wychowania dzieci i na organizowa 
cięstwo, -wiarą.. że do P ÓiL&ki nigdy nie kartę w historii P()llski z,a:p:isał ZPP i niu dożywiania i opieki nad dzieckiem. 
wróci fa .i:;zyzm w jakiejkolwiek postaci , jego kiero1wnictwo w Związku Radzi.ee- Nowa szkoła ·postawiła sobie za cel wy­
wiarą w sil:ną. Polskę, wi·arą w ludową ki.m. chowywać młodzież w duchu pt'awdziwie 

lota ZSRR do rządu włoskiego 
W związku :r. przystąpie.niem Włoch do pak 

tu północno - atlantycki.ego, - rząd radziecki 
skierowa.ł do rządu włosk'.ego notę, w której 
powiedziane jest m. i.n.: 
„Podpisując traktat pokojowy Włochy zo­

bowiązały się tym samym n:ie podejmować 
żadnych dz:ałań, skierowanych przeciwko 
państwom - sygnatariuszom traktatu, a w 
konsekwencj: nie przystępować do żadnych 
sojuszów lub innych ugrupowań państw, ma 
jących cele agresywne". . 

Nota radziecka oświadcza, że agreilywny 
charakter paktu atlantyck'.ego znajduje swój 
wyraz w przygotowaniach wojskowych ucze­

·stni.Ków paktu - jak zwiększanie zbrojeń, 
zakładanie rozległej s'.eci baz lotniczycn, mor 
sk'.ch itd. 

.Nota radziecka przytacza arlY'kuły trakta­
tu pokojowego z Włochami, które zostały 
przez przystąpienie Włoch do paktu atlantyc 
kiego naruszone oraz zwraca uwagę rządu 
włoskiego na spadającą nań odpowiedzial­
ność za wymienione w nocie naruszenie trak 
ta tu. 

patriotycznym, który łączy się nierozer­
walnie z internacjonalizmem. 

Wyzwala on.a w d3iecku wszystkie siły 
twórcze, wyr~bia w nim świadomy i 
aktywny stosunek do źycia społecznego, 
uczy je odróżniać dobro od złego, p<:>stęp 
od reakcji, krzewi w nim poszanowanie 
dla pracy twórczej i prawdziwie p<:>stępo­
wych wartości kultury narodowej i · in­
nych narodów. Nowa szkoła wychowuje 
nowego ~złowieka --- budowniczego ustro­
ju sprawiedliwości społecznej, budowni­
czego socjalizmu. 
1 1111 11 111 11111n1n11n1 11 1 111u11nn11J1111 111111111111u111n ,tt1~11t11nn11111n11" 

. PRACA MŁODZIEŻY IZRAELSKIEJ 
WSRóD EMIGRANTÓW 

„Przez przystąpienie do paktu północno -
atla:ntyckiego Włochy przyłączyły się d_, woj 
skowego ugrupowania państw, rnające50 cha­
rakter agresyw,ny i skierowanego przec'.wko 
Zw!ązkowi Radzieck'.ernu i krajom demokra­
ci[ ludowej". 

Rząd radZ:ecki skierował jednocześnie do TEL Ą WJ.W (Kol Israel) - Młodzież wyż 

linii nakrPślonei nrzez hi„·torv.o?:.nv ma- -----------------­
nifost . rf"r.huie również głęhOkfa ·z.rozu­
mieni<> d·l<l ż:vdowskich a,<>pirac.ii fil.aro„ 
nowych. Po•wf'zechnie znana jest inicia 
tywa i ponarde okazane pTzez Polsikę 
na.rodowi ż:v-ctowskiemu na forum m'ie­
d~:vnarodDwym, w chwili Tl:Owi::łiiwa:nia 
!'ll:morlzie l1ne.go p.aństw.a. ż~rdmvS'kiego -

rządu Stanów Zjednoczonych, :.. Wielkiej Bry- szych klas gimnazjalnych została zmobili­
tanii i Francjd analogiczne noty, zwracając zowana na przeciąg jednego miesiąca do 
uwagę tych rządów, które zorgan:Zowały blok pracy w obozach dla nowych imigrantów. 
północno - atlantycki i zaprosiły Włochy do Zadaniem tej młodzieży jest nawiązanie 
przystąpien!a do tego bloku - na wyżej wy- kontaktu z młodzieżą imigrancką poprzez 
mienione wypadki narusze.nda traktatu pvko- organizowanie wspólnych wycieczek po 
jowego z Włochami i na odpowiedZ.:alność kraju, naukę języka hebrajskiego, śpiewu 

Wasyl Ko larow 
premierem Bułgarskiej 

Republiki Ludowej wspcmmianych rządów za to. oraz tańców hebrajskich. 
W dniu 20 bm. o godzinie 15.30 wzno 
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Izrael. wione zostały obrady nad-zwyczajnej sesji · Przełom w z· y· c·iu . narodu 1• pan' stwa Wielkiego Zgromadzenia Narodowego. 
Pomne tych hisfor:vc-zny.ch wyd.a;rzeń, Zgodnie z konstytucją Bułgarskiej Re 

jakie zasz'ły od chwili proklamowania publiki Ludowej, przewidującą, że Zgro (Dolrol1czenie ze str. 1.ej). 
ma:nife..;;tu i przejęcia wlad.zv "Przez kla- madzenie Narodowe wybiera premiera prześ.ci~ającą wielokrotnie J;>olskę przed 
se roholf.ni czą, do dnia dzisiejszego. w:v- i jego zastępców - poseł Ninczow w imie wrzesmową. 
darzeń kto·1·e same w <:ob1'e "·tanowi·" niu klubów poselskich Bułgarskie1' Partii - . . . . ' . ' ·- · .; "' Komunist . • · p t•• Chi k' · BZNS 1 0to realne os1ągnięc1a ;polskeJ klasy epokę - bę:aą. ma. sy żydow<EJkie .wraz .z ~czneJ I ar u ops ieJ b t . . .. t l" c" kt' . ' ł t . ł d Zgłosl·1 wn1'osek o wybran1·e Wasyla Kola- ro. o niczeJ i. m e igen Jl,, oreJ si y wor ca :vm nairo .em PolRki święciły d·T.ień 1 ł d k 1 d Wielkie<ro ~więta Państwowego - 22-g-0 rowa prezesem Rady Ministrów. i cze wyzwo 1 a e·mo racJa u owa. 
lipca. Osią,g;niecia cz~rnu lipcoweg-o ina- Zgromadzenie Narodowe przyjęło ten Powinniśmy jednak zadać sobie pyta­
tchn:;i ma5y rohotnicze do nowych zdo- wniosek przez aklamację i powstając z nie: co dominuje, jakie jest najważniej­
P.yczv, które Polsce utoruja drogę nia-1 miejsc długotrwałymi oklaskami dało wy s~e. wydarzenie historyczne ubiegłych 
przód - ku socjalistycznemu jutru. raz swemu zaufaniu do Kolarowa, jako p1ęcm lat odrodzonej Polski Ludowej? Ja 

J. F. pren:tiera. / ko lu~zi~ myślą~y kategoriami marksi-
stowsk1m1 odpowiadamy: pełne zjedno-

Arabo wie powraca1·ą do Izraela ~~~~~e~t: ~~~rn;~:eo;~i~~ :,a ;:~1~~ 
1948 r. l przyJęc1e przez nią marks1zmu­
leninizmu jako podstawy ideowej. W tym 
można się ~dopatrywać źródła dotych­
czasowych osiągnięć i gwarancji tego, że 
zamierzenia stawiane sobie przez sterni­
ków państwowych a jednocześnie i par­
tyjnych zostaną w pełni urzeczvwistnio-

TEL-AWIW (Kol Israel) - W dniu 16 
bm. przekro_s.zyła posterunek graniczny 
w Rosz Hamikra pierwsza grupa Arabów, 
korzystających z decyzji rządu izraelskie­
go o powrocie na teren Izraela Arabów, 
których rodziny pozostały w kraju. Grupa 

ta liczyła 80 osób. 
Jak wiadomo, rząd Libanu zgodził się 

współpracować z rządem izraelskim w or­
ganizowaniu powrotu rodzin arabskich 
do swych siedzib na tet"enie państwa ży­
dowskiego. 

• 

ne. Polska klasa robotnicza moż~ z ufnoś­
cią spoglądać w przyizłość i żyć w peł­
nym przekonaniu, że Partia nie zawie­
dzie pokładanych w niej nadziei. 

Zj edn?Czenie wyzwoliło energię klasy 
robotniczej i natchnęłó ją do jeszcze wię­
kszych wysiłków i osiągnięć. 

Całokształt przemian zaszłych w Pol­
~e odrodzonej czyni z niej kraj przodu­
Jący w gronie państw _europejskich. 

Dzięki konsekwentnej p<:>lityce p<:>kojo 
wej jaką prowadzi Polska wespół ze 
Związkiem Radzieckim, roś.nie jej autmy 
tet .na arenie międzynarodowej , dzięki 
~:rs1łkom robotników i chłopów roś.nie 
JeJ potęga pospodarcza i polityczna. 

Dotychczasowe osiągnięcia wskazują 
na to, że ~olska jako kraj kroczący ku 
socjal~zi;nowi, nadal będzie poważnym 
czynni.lnem w ugruntowaniu pokoju świa 
towego a s amo to jest już dostatecznym 
ukoronowaniem wvsiłków narodu . 

.• 
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H. SAFRIN 

JESZCZE O „„ULJr<CYGR.ANJ[C.ZNE]f,„ ! 
Akcja „Ulicy Granicznej" toczy się w okn- , mizm PRZEMIAN, a nie statykę urojonej mana, to jest to raczej wina budowy scena- fachowca filmu i natcruiionego' poety ekranu 

powanej Warszawie. Obejmuje ona prze.Krój idylli, której nie było. riusza, aniżeli różnic gry aktorskiej. Być jed- 1 znalazły w „Ulicy Granicznej" swą osta.teez-
rzecz;xwistoścl okupacyjnej, widzianej pr.tez Tyle. j eśli chodzi o problem stosunkó•.>v nak może, że i tu przemówiła w rea.listycz- ną formę i potwierdzenie. 
~ryzmat losów i_ przemian wewnęt.rznych - polsko-żydowskich. Ciekawe jednak, że w . fil nym utworze „logika materiału'. Ma.łowni:. Do niebywałego sukcesu filmu we wszyst­
rokatorów Jednej kamienicy. Prócz różnic mie/ tym znalazły się również pewne zaga- i::zość postaci ze starego, zamkniętego i skoi1- kich prawie krajach europejskich i · zamor• 
wieku, wars twy społecznej, właściwości cha- dnienia natury czysto żydowskiej. Titkie są czonego już świata, przyćmić musiała nie<:ai- skich przyczyniła się w n.iemałej piderze ob· 
r altteru, zaznaczają się w pnekroju tym tak- prawa sztuki realistycuiej, że istGta probie - idem jeszcze ukształtowane kontury świata, Sa.da aktorska (ĆWIKLIŃSKA, WALTER, 
że różnice narodowe między Polakami i Ży- mów, tkwiących w jej t;•eści, wylania się z który zna jduje się w stadium urastania, two- LESZCZYNSIU, FIJEWSKI, MUNCLINGER. 
da.mi, które okupant za pomocą perfidnej pro niej niejako samoistnie.- Zaczepiwszy o śro- rzt'nia własnych form. VRCHOTA, MAJA BRONIEWSKA ltd.), sta­
pagandy usiłuje zamienić w nieprzebytą prze dowisko żydowskie. akcja filmu nie mog·ła · Natanowie byli i walczyli w czasie ckupa- rannie opracowa.ny scena.riusz STARSKIEGO, 
paść. Chodzi mu o to. by oddzielając jednych mimochodem nie potrącić także o główny cji w różnych miejscach. W partyzantce, w wytrawna ręka architekta KOPECKY'EGO, 
od drugich - tym łatwiej, tym bezkarniej problem dramatyczny, wybijający • się na czo- Armii .cz_erw~n~j, VI'. Brygadz.ie żydowskiej, i operatora FUZARA i in. 
zniszczyć obydwu po ko·lei. . Zatruć Polaków Io zagadnienia za.gła.dy Żydów. Chodzi o svra w d_y~1zj1 Kosc:~uszlu. Walczl'.h potem w H:i- Na koniec chcemy dodać słów pa.rę 1 

0 
źy­

ja.dem nienawiści do Żydów; tak osamotnić wę stosunku między bierną śmiercią męcze1i - ganie i w A_rmu 17.raela. s_ą ~ będą w bryl{a· dowskkh współtwórca-0h filmu, którzy, jak 
i odizolowa.ć Żydów za murami getta, iżby ską a czynnym oporem, który w w&runkac-h dac~ robotniczych oo}ego s"?ata. d t h . ozosta.tą ałk&Wicie w cieniu, 
nie śmieli I nie mogli szukać ratunku i po- getta w gruncie rzeczy był również tylko for- L1bermanowie skonc:ryli się! 0 Y~ czas, ~ • • c . k d 
mocy -:- za tymi właśnie murami. Zdławić mą godnej śmierci. Prócz odblasku plomien6, w które ODCHO- a i~~or:zy ~iesli sw?j powazny "!'. ła w 

. . tresc, Jako też w emOCJonalne wartości filmu. i stłumić tą drogą ws:.elki odruch oporu. Czy jednak słuszne są zarzuty podnos.zone ~z~ zł ~od.hhtvąl na"' usdtachl ko:win1ęty taw. ~l<'S W pierwszym rzędz.ie wymienić tu należy. 
Nfo można powiedzieć, aby okupa.nt po- przeciwko twórcom filmu z tego powodu, :<:e 1 giez 0 smier .e ne ~Y po s 1 - pos c Jego „konsultanta R. ·Auerbacha", pod którym 

wyższych celów w pewnej mierze nie osląg- „bforną" śmierć starego krawca żydowsk~~g~ okolo?3 j est „aureolą zachodu historycznego, I to trochę dziwnym określeniem kryje się 
nąl. A jednak oporu nie zdławił - ani u Po- otoczyli aureola większego blasku. anizell blaskiem POZEGNANIA. , (dlaczego?!) dobrze znana publicm~ ży-
laków, ani u Żydów. Nie z takiej bowiem śmierć w waice jego zięcia Na.tana? • '" * I · dowskiej pisarka RACHELA AUERBACH. lł'l~ny byli h~dzie w t.ym kr~~u i w tym m1e- Na temat ten dało by się 'wiele powiedzieć. Tylko_ P olsk:i Ludowo-Demo~ratyc~a mo: I Współpracuj!ł(l z ekipą rea-li-za.torów „Ulicy 
sc1e J?O~stan .I wal_k1 z kazc;ą .Pr:ze.mocą. Im' Przede wszystkim chudzi o to, że śmierć sta- g~a się zdobyc na .t11;k humani~arne I pe~n ~ 'Granicznej" od samego początku - zarówno 
ba~dzteJ g_nęb1ł wr?g, tym silmeJ natastał rego krawca nie jest śmiercią bierną. Rów- p1etyz1!1u . dla cierp1en ! zmaga!1 na.rod~ 'f.Y• l w okresie pisania scenariusza, jak i podczas 

- opor - b1ern3'. wpierw, a ~otem czynny - nleż on STAWIA OPOR. I to nie tylko w dowsk1eg.o potrak~owa~!; naszeJ tr~g·edn. •

1 

nakręcania filmu w Barrandovie i Łodzi _ 
P? tej I ta"?teJ stronie ~ur~w. Nie było ta- t ym momencie, kiedy n ie zała muje się pod W „Ulwy GraniczneJ po raz p1erm;zy w wniosła na duży wkład w ukształtowanie 
k •c h r?zkazow I sa~kcy.J, ktorych :'>:!'... P&la~y ciosami buta ni!'mieckier.o i nie wydaje w r~ P?<iobne.i skali '!chylon~ została zasłona tego posta.ci i o sytuacji żydowskieh. Cały szer~f 
I Żyd~1 - .ta"?, gdzie się por~zum1el.1 - me ce zbirów polskiego sąsiada ,_ ale ró"''n eż p~ekła ~ pr:zez ktore nar.od :t;ydowski pr~eszedł obrazów w filmie zrealizowany został nu 
zrlolalt _ommąc. Utrzy~Y'vame wzaJemnych przez fakt pozm;tania we własnym domu. pod menuecką okupacJ'.l· Mamy tu nieomal I tylko wedle jej konsultacji dotyczącej środo• 
sto~1.mk~w, . przechodzen!e po~ 1!1~~· ukry- wJ>rew n iemieckiemu rozka.zowl wys·iedlenia ~utenty~.e obrazy z ~ycia ubogiej rodziny wiska żydowskiego i prawdy historycznej -
'~ar.1 • 1t; ;i:.yd?~ na st~om~ „aryJslu~J b sz~u- oraz przez . czyn eksta.tycznej, d obrowolnej zydowski~ podczas WOJ113'.· M~y real~.stvi•z- ale i na podstawie nakreślonych przez nią 
g e zywn.osc1, a nas ~pme przemy rom .- "mi . v płomieniach. Antypoda tego starca no-symbGhcz.ny obraz ws1edlan1a Żvdow d.o r~kico·w. Od nieJ· pochodz« także po cz...<ci re-c tn były formy wspolnego oporu P olakow s erci ' · tt f t t•- ed k ~ „ """ - nie jest Natan. Na.tan reprezentuje tylko inną ~e a. ~amy r~m~n Y ge "" prz a CJ:\ plHd postaol żydowskich. 
i Żydów przeciw niemieckim zakazom. ,;tTonę tej- samej postawy psychicmej, rea.gu- 1 po akcji - przeJmu.1ąc_e skrawki tego mon- Rachela Auerbach zna żydowską rzeczywł-

Wszystko to widdmy w ,,Ulicy Granlc·mej". Jąc(' i na bezecne OSTA:"'lerstwa i mordercze zll- st;rua.lnego teatru, w. ktorv Niemcy przemle- stość okupacyjną z własnych przeżyć. Prze­
Niebywale szczęśliwym pomysłem ze strony P'H\~,.,v wroga - na~ile~iem wła_snvch '~;1r~o - J mll 7-vdowską drlelmcę w:i-rszawy. . _ bywając w getcie warszawskim WSt>ółpraco · 
twórców filmu było pokazać w roli przed· śd. AntypGdą krawca Jest ten zvdowski kie- Jazda a,paratem przez uhcę getta. przt'>dsta wała z tajnym archiwum Ringelbluma i zbie-
stawicieli oporu - DZIECI. rala materiały historyczne; Po wYZwoleniu 

Albowiem we wszelkich formach oporu za.jmuje się prawie wyłącznie tą tematyką. 
O ile nam wiadomo, pracuje ona też od dluż-przeciwko nieludzkiemu najeżdżcy - dzieci szego czasu na.d własnymi żydowskimi sr.e-

odegra.ly niepoślednią role. Dzieci, które han- narlusZa.mi filmowymi _ i właśnie poS%Uku-
dlowały i szmuglowaly dla utrzymania 
swych rodzin w pierwszych latach okupacji, jąc drogi dla ich realizacji, traf.Iła do Fil1nu 

Polskiego i zaangażowała się do współpracy w jej ostatnich latach - ledwie trochę pod-. przy „Ulicy Granicznej". Sla.dy współpracy 
rósłszy - stały się łącznikami i bojownika- tej pozna jej czytelnik w żydowskich obra-
mi WALIO CZYNNEJ. Tak było w powsta- zach powyższego- filmu. W takich scenach, niu polskim i tak było w powstaniu żydow· 
ski.m, w którym „armia" składała się w lwiej jak Szop, ulica getta, w scenie z polskim stra 

żakiem, w modlitwie starego krawca ltd. -części z chło1>ców siedemnasto- i osiemnasto: poznajemy co krok opisy i teksty, znane nam 
letnich. Chł0>pcy ci z wybuchem wojny byh z literackich J)ublikaeji Racheli Auerbaeb. 
jeszcze dziećmi. Dawidek dostawszy rewol- Szczęśliwym pomysłem doradczyni było 
wer - wra.ca. by walczyć i polec w getcie. również wprowadZ.enie do filmu pieśni .Bronek I Władek, a z nimi Jadzia, będą za-
P<'wne walczyli w rok później na Starówce, MORDCHAJA GEPIRTIGA *) „S'brent". Me-
czy na Mokotowie - i może również polegną. ·· lodia. tej pieśni stała' się jednym ~ głównych 

motywów ilustracji muzycznej filmu. 
A\e , nie tylko na odcinku dzieci żostaje Pieśń ta w okresie okupacji - jeszcze za 

przekroczona granica między iydowskiml życia swego twórcy - stała się hymnem bo· 
i polskimi lud:f.ml. Właśnie tam, gdzie prze- . jowym w ustach młodzieży organizacji pod:. 
paść, zdawało by się, jest najgłębsza - mię- 2iemnej getta krakowskiego. W „Ulicy Gra-
dzy zatwardziałym antysemitą przedwojen- nicznej", w ustach Nata.na oraz w wykonaniu 
nyrn, a świadomyrn swej nuodowoścl Ży- chóru. synagogi praskiej, znalazła pieśń ta 
dcm - zostaje przerzucony most ludzkiego swój najwyższy i najpiękniejszy . wyraa:. 
zbliżenia. Stary krawiec żydowski, idąc za , 
nakazem "Serca i uczciwości, kryje ucieczkę Prócz motywu pieśni Geblrtiga, w ilm1tra-
przebranego za cywila a.ntysemity - zbie- cji muzycznej oraz w realnej muzyce .,Uli<:y 
głcgo z Oflagu SĄSIADA. Jego zięć - świa- GraniO'Zilej" przewija się jeszcze szereg in-
domy proletariusz żydowsl!:i - na równi nych żydowskich motywów muzycmych. 
z tymże oficerem, wa)czy najpierw jako żoł- W obrazie ulicy getta widzimy chwrena z pro 
nierz w tragicznej kamp anii wrześniowej. Na wincji (w wykona.niu PRIZAMENTA), któ1y 
równi z nim ucieka z niemieckiej niewoli 1>party o ścianę domu intonuje pieśń J"et igij-
na równi z nim kontynuuje swą. walke w ru ną. „Aw Hurachmon" (Ojcze litościwy). Pieśń 

chu podziemnym. Jeden, schwytany, ginie w ta góruje nad autentycznymi śpiewami 7e· 
egzekucji ulicznej z niedokończonym okrzy- braków getta warszawskiego, nad przersźli-
kicm „Niech · żyje Polska". Drugi doczeJ(ał wą" melodeklamacją ich prośby o kawa.lek 
powstania w getcie i pada na z góry prze- chleba ••. 
granej placówce obrony, ·nad którą powie­
wa,ją o·bok siebie chorą,giew biało-czerwona 
i blało-ąlebieska ... 

Ten paralelizm losów przedstawicieli JED· 
NEGO POI\:OLENIA - Polaka Wojtana i Ży 
da Natana - stanowi jedną z głównych osi 
dramatycznych „Ulicy Gran1C'Lllej". 

Trzeba było dopiero wrześniowej klęski, 
wstrząsających przeżyć osobis tych, trzeba by­
ło krwawych doświadczeń i tragicznych roz­
czarowań-a.by typowy przedstawiciel mlesz­
czańsko-sanacyjnego środowi~ka z.rozumiał 
fałszY'""t'iĆ haseł antysc-m if'kich i przekaza ł 
w spadku synowi · rewi2ję błędn:vch przeko­
na.ń. Nie trzeba by na pewno bvło aż takich 
srogich środków wychowawczych, aby spól­
note interesów ze współobywatelem żydow­
skhn zrozumiał polski towanws.z Nata.na z fa­
brl'ki czy wlJ.rsztatu - ten dmnniem;>„v bo­
jownik Armii Ludowej, który posyła mu 
przez Dawidka granaty i ginie petem w szar­
ży na ostrzeliwujący getto niemiecki karabin 
maszynowy. 
Czemuż to więc nie on - ten świadomy 

proleta.riusz polski - przeciwstawiony został 
walczące. ... „ robotnikowi żydowskiemu? Zro­
biono twórcom filmu ważki zanut z tego, że 
pierwszoplanowej postaci bojownika żydow-, 
ski,..,,.o nie przcciw~tawin ... - ~·--···~~""'LA· 

NOWEJ postaci walczącego proletariusza poi 
skiego. Autorzy za-rzutu tego zapomnieli jed· 
nak o pewnej ważnej rzeczy: o sprzeczności 
swego postulatu z dramatycznym założeniem 
akcji filmu . 

rownlk wa.rszta.tów pracujących dla. Niem­
ców, który w kombinacjach i kruczkach. w 
podłej uniżoności dla wroga i wydawaniu na 
jego pastwę innych Żydów - usiłuje ratować 
swoje życie. 

WszYstkle żydowskie motywy, pou muzy­
ką realną, podał i opracował wybitny muzyk 

1 i kompozytor- sceniczny HENOCH KON, kt.ó-
wiającą okres najwyższego nasne111a nędzy ry bawiąc w czasie montażu filmu w Polsce, 
i epidemii. żebracy, śpiewacy, handlarze u- udał się do Pragi, aby wspólnie z ROMANEM 
liczni... Ci co getta warszawskiego nie wi- PALESTREM opracować żydowską część llu­
d:r.ieli, sądzą, że obraz ten potraktowany zo,:- s~racji mu'lycznej. Współpraca ta ?ala ~pa­
stał z przejaskrawioną ekspresją. Ci co byh, mały r_ezul_tat. ~}lzyczna oprawa filmu d711ała. 
wiedzą, że jest on raczej przytuszowauym od z przeJmuJącą silą. 

Jeżeli tedy starego krawca będziemy uwa - b" · k · ist · · l żali nie za reprezentanta biernego posłuszeń- wiem oszmarneJ rzeczyw oset. Wspomnieć też należy szel'CI' aktorów ży-
stwa i biernej śmierci, a tylko biernego <>PO· Jazda a,paratem przez ulicę getta po akcJL 1 dowskich (l\IAJZLER, AMZEL, BIAŁKOWI­
ru _ to jednak podkreślić należy, Żl' POD Widmowa pustka opróżnionych z ludzi miesz 

1 

CZOWIE, WULFOWICZ i in.), którzy wzięli 
WZGLĘDEM IDEOWYM CZYNNY OPOR kań. połamane meble, będące symb9lem po- udział w obrazie ulicy getta. Reżyserią aktor­

ł amanych egzystencji, powiewające na wie- ską tego obrazu · zajmowała się znakomita u­
STAWIAMY WYŻEJ W HIERARCHII '''AR trze poszarpane firanki w stojący1Jh otworem t ys tka i reiyser sceny żydowskiej - ID.~ 
TOSCI NARODOWYCH I OGOLNO-LUDZ- oknach ... Ten niemy obraz jest majstcrszty- KAMIŃSKA. 
KICH. Pod tym wzglęaem opinia żydow- ' Idem nastroju. Ponadt o w Pradze, zarówno jak w Łodzi, 
skich historiografów pokrywa - się w zupeł- 1 Dwie m asow.e sc~ny w .żyd?~kfoh warszta w roli pracowników warsztatów, bojowników 
noścl z opinią krytyki polskiej, która uważa, i ta.eh odznaczaJą się zwartosC'lą drama.tycz- id tłumu żytdto~s.kieNgo. w_

1
getcmiie, w~tl\pdili ~yh-

. · · · · j 1 1 1' d owscy s a ysci. aJml szy sl"">ro me ~e sllmeJ.szy. I pozy~y"."rue szy ak~ent na e· 1 ncJ " O~'l'y. . . · były dzieci żydowskie z Domu Dziecka w He-
zało w f1lm1e poł~yc . na postaci ~łodego, . Wreszm~ ostatnia pa~ filmu. Obraz W ?.I ~ len·ówku oraz ze świetlicy Komitetu żydow-
walczącego Żyda. N1ektorzy przyczynę prze- I k1 w getcie oraz pogom w kanałach, Jako tez skieg w Łodzi . 
sunięcia tego akcentu na posta,ć starego kraw finał filmu - mieszczą w sobie dramatyczne I 0 

• • • * 
ca. upatrują w a~torskiej przewadze kreacji nasilenie i patos tak potężny, że widz, zwła sz -
LIBERMANA - GODIKA na~ kreacją NATA- cza żydowski, doznaje najwyższego, oczys'.li - Wymieniając tak dokładnie ż:ydowskich 
NA • SRODKI. Nie ujmując w niczym w yso- c~ją~e'Fo wstrząsu - tragic7Ale.f ~atha!'sis. 1 wspó~twór_c;~w i współpracowników „Ulicy 
kiej plastyki artystycznej pbstaci stworzonej ktoreJ Jedynym zbawczym wyładowa.n !em są GramczneJ .' nie za~ferzamy w. najnmleJ-

. . . . . by... J szym stopniu uszczuplic za.sługi -głownych re• 
P!°Zez. <_iodika - za znacz?'<; Jcc_lnak n_aJe~y, ze * • * alizatorów filmu. Chcemy tylko podnieść nle-
rowmez pełna naturalneJ zyw1olowosci 1 szła I zapr al y fakt · 'ł rac wni f h t . "ł t • t o e Stefana zccz n • ze wspo P o . cy c c ~ neJ si Y Pos ac . s worz na prz z · Reżyser FORD okami się w obr~ch tych wnieś li cenne elementy w budowle filmu kt6 
Srodkę, odmacza się głębok.a pn.wch1 r.rty- wirtuoo:em stopniowania napdęda drama.tycz- . ry będąc dziełem sztuki polskiej działa ;ów".. 
styczn ą. SRODKA, Pf'-~TYZANT LA~ÓW nego, zużytkowania minimum środków dla nocześnle n ieomal jako autentyk' w swej par­
~ UBEl,SKICH, z. mło~z1en<'zym z~pałt>m ~ du wydobycia największych _efektów - wielkim tii żydowskiej . 

.qdzk nie ma konfliktu, GDZIE NIE MA zym talen tem wzyl się w rolę zydowsk1e~o m istrzem kompozycji filmowej. W . . . 
1 

. 
ZMIANY - tam nie ma dramatu. Jeżeli ,.Uli bojownika. Grał - siebie. a przy tym tak rla- ynllu ?siągn ęte w : ,Uhcy Gra.nici:ne.f' 
ca Graniczna" na przykładzie okupacji na· lece wcielił się w postać młodego żvrla. że Ta .,batalis tyka" wśród gruzów, ta walka. nrzez . • wsp~łpracę polsko-zydowską, powinny 
świetlić miała z\.gadnienie stosunków polsko- widownia żydowska słysząc z jego ust słowa garstki chł{)JH'ÓW i dziewcząt uzbrojonych w ~kłomc zainteresowane koła społeczeństw& 
żydowskich i wyka.zać przy tym fałsz i •szko- pieśni „S'brent" luh urywelc proklam:1A:ji granaty i bv tdld zapalające z uzbrojony mi . zyrlowsklego do -poszukiwania na tej samf'.f 
dłiwość a.ntyscmityzmu. to nie mogła tego ŻOB-u, wzywającej „do walid - 11a pewną PO zęby oddziałami wo.iska niemiec~iego. drod_ze da1s?:y~h rozwiązań fllmowy~h. We 
zrobić nie pokazując _ antysemity. Ja.snym śmierć!" . - przeszyta zosta,Je jakby Iskrą A potem t a wałka na schodach prowadzą- ws'??łpracy te:! kryJe _się !'1ewątr>liwie możll· 
tei Jest. że nie mogła w tym celu pokazać elektryczną. W tej krcac,i i. ja,k też po r,zęści cych na dach . nad którym łopoce chorągir.w wosc reahzacJ1 ob'razow fllmowych, uka;i;n.lą· 
antysemity ze sfery politycznie uświadomio- w kreacji DA WIDI{A - Zł,QTNICKIEGO - polS'ka i żydon:ska... cych dramat za.głady i heroi<'7J'"'.i waJki na• 
nego proletariatu polskiego. Pokazuiąc .. na - cel filmu. którym jest lud;rlde braterstwo Okazał się tc-ż Ford mistrzem w kierowa niu rodu żydowskiego na ziemi polskiej. 
wrócenie" typowego antysemity ze sfery mie i ludzka spólnota narodów. dokona ł sii: na młodocianym aktorem. Artystyczne możllwo-
szczańskie.i ,którego rodzina w okresie wo.iny jeszcz'° Jednej pla.tformie. ści Forda, uk azar.e w skonfiskowanej przez 
pa.uperyzu,if' sic i zatJewne ulc f"ni r prolt>ta- _Jeżeli mimo .to uzasa~niona jest w. pewnej I cenz1.1rę. przr_d'~?j~ni:ią .pr~ze Młody.eh''.- w *) M. Gebirt'.g. żydowski kompozytor i pł~ 
rY""~.ii - film spełnia to 7arlanir. Liczl"C się . m1~rze 1>reten8J~ o to, ze ~atan usuni ęt:I_' zo- „Leg1on;t> .UhC'Y .1 w ·:Bitwie. pocl, Lenmo • - j śn :arz ludowy, zamordowany w 1942 r . ood• 
s PRAW~.\, film ten musiał pokazać dyna- staJC na plan mec o d a lszy od krawca Llber- całe dosw1adczen1e rezvserslue w ytrawnego czas w ysied lenia Żydów krakow~ich. · 

„ 
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Ił' 1-szą rocznicę utworzenia Arn1ii Izraela 
!gal Alon -

Dlaczego zwyciężyliśmy 
lll l!ll 

arm ~ 1 Od podziemia do regu.larnej 
Halpern myślał o regularnej armii. Jego my!lli i Cfat w roku 1929 i zamieszki w eałym. kra­
były w roku 1886 wprorwa<lzcme w e-zyn pr~ \ ju w latacih 1936-1939. Po~=as rozruch.ow n!l 
utworzenie dwóch organizacji: 1. związku ro- stę.piła. mob:H·zacja mieszkan.ców wsz:i:stluc.h k 10 

bot.ników związku sportowego. Pierwszy lic·n~i. Oddziiały pod dowó~zt~em Wmngo,:a "" ·' 
zajmowal się sprawami e;Jtl()oomic·znymii, a d-rn-1 biły się. żydzi :'vs trzymah. się. od napadow, n 
gi wojski:;;wymi, Po oorganhwwaniu admin'stra Anglia przeprosiła ~r~bcw. 1 ogl.o s.1ła . B ie l ; 
cji barona Rotszylda daje się. zauważyć, na krót Ksi ~gę. Podc·z:'18 dr:i·glCJ W?JllY. śwmtoweJ byl ri 
ko wprawdzie, u,pad·ek o•rga.nizrucji. s'q żydow- chwilowe. zawies.ze~1e brom Illllędz;r żydrum n 

Pokolenia. będą. opowiadały o męstwie, które 
d:tło nam państwo żydowskie. Przede wszyst­
kim żydowską. armię obronną.. 

Trzeba na samym wstępie pawiedz:e~, że ar. 
mioa. obrc<nna państwa Iz.rael „Cwa Hagana Le 
israel jest dalszym ciągiem poprzedniej Samo­
o•bro.ny - „Hagany". 

Na.ogół · traktuje s;ę u n.as wszystkie 
e.rm!e :arab.s•kie narów·ni i }ednaikowo. 
Wszys tkich jednak nie można pociąg­
uąć p<0d jeden mianowni<k, gdyż na każ­
dą armię wpływają. sper.vfic.z1ne warun­
ki kraju. Dlatego z.achod·zą między po­
ezczeigól1nvmi armia.mi ara.bskimi ro.acz 
ne różnice. 

Raga.n.a. - 8am001brona w Pa1estynie nie !>to 
sowała n:1g.dy taktyki 7M®epnej. Celem jej by 
ł!o str:reż.enie don:;,bku żydów w Palestynie i ich 
obrona. Mówiąc o samoobronie b. p. Gołąb mię­
dzy innymi pow i·edmał: „świat musi wiedzie~, 

k"c.h w rok 1905 . Ła. · D !\.li• Anglią.. żydzi mus10li walczyć z Hitlerem. W 
s 1 • u zasz znnan.a. ruga - ;,a k 1941 . dd · ł t rmo 
wniosła nowego ducha. Robotnicy w Zichron - ro u . zorg~rzowan~ 0 ma. az 11 "'Y. 

J akie są. wspólne cechy ara.bskieigo 
żon ierr.a? A raił>. a sz·c-zególn:i.e wieśni.ak 
jest CZ·łowie.kem W:Si, znają-cym przyrodę. 

· · · . . . · · Palmaclm" ktory pomogł Ancrli1 wkroczyć i 
Jaakow 1 w Szap1Ja wznow1h myśl zydowsk10J " . . ' . . 0 • • k ' 

b W S k. t" 1907 ł ·. kol „ zaJąć Synę. 30 tys : ęcy młod:z10zy zydJows ieJ o roo y. „ u o za ozon.o w, onu . . . B 
służyło w armii brytyJskieJ, a potem w ry-

co mu ułatwia walkę. Może pr.z.enieść 
wiele trudności, może zadowolić się mi 
111imum i to mu daje przewagę w wytrzy 
małości. Ale z drugiej strony nie jest , 
izdolny do długiej i ciężki.ej ~r.al.ki, gdyż 
tnie jest świad<l'Illy celu wa.Jlld. Karmi się• 
go religijnymi prz·e·sądiami, roz·wijają.c I 
ni•skie instynkty. Skłonny on jest do 
:przelewu krwi, d·o mOTderstw i ~wał­
tów. Te uczucia nie mogą wywołać od­
wagi w wysokim stopniu. 
. Można stwierd. :dć. że brak :Idealizmu, 
~wfadomości coelu wojny dzialała nega­
tnvmie na ich duch bojoiwy. 

W wielu wy:p.a.dkach zafa.ma .ła się 

gad•zie żj"dowskiej. 
Gdy Anglicy kOtiltynuowali antysyjo·ni styczną 

dziiałaJm: eć, prresz.kadzają,c żydom ratować się 
od zagłady w Eu,ropie, Hagana. ziajęla sci.ę prze 
wiezieniem żydów <W Palestyny. .A.nglicy prze 
sz.kadzali też w kolomizacji, wo.bee cwgo Haga 
na była zmuewna demonstir-O<Wać siwą s]ą. prze 
crl.wk.o po-lityce brytyjskiej, kilk(!Ina wojs•kowy 
mi akcjami. Starała się przy tym on:a. nie z.a.. 
bijać ludzb tylko niszczyć urząd·zenia.. Anglicy 
zareagowali ostro, aresztując kierovni~ków Ba 
gamy i .]nstytucji narod·owych. St'<!lo się wtedy 
ja..qnym kie:rownictwu Hagany, że l'!C•zp.oc~ęła 
się ciężka walka, nie .walka obronna, tylko woj­
na przeciw uciskowi, który chce, by żydzi zaw­
sze stanowili mniejszość w Palestynie. Ogłoszo­
no więe mobilizację całej młodzieży od lat sie­
demnastu. W tym momencie Haga1i.a stała się 
regularną armią.. <>fenisvwa w momencie. gdy ni·e była ko­

nieczna z ftl.atury woj.skowej. Natomiast 
W bitwach za. Faludżę, Egip•cja.nie wyka że naszym jedymym oole.m 'jes.t pokój i spolmj·ne ZichrOtil J aalmw związek dla eel6w 1!16.moobro POD ZNAXEM P~STWA tYDOWSKIEGO 
.z;a.li dużo męstw:a i wytrzymałości. gdyż życie". ny pod nazwą. „Bar-Gijora". Związek ten z bie U<ihwe.fa ONZ z 29 lis~a.da. 1947 r. w spra.. 
ofi.cerowie i część Ż-Ołnierzy wiedzi•eli, N~ ód któ h _, . . < d h . . mem czasu rozpadł się na 2 części: na Haawoda wi'e Ultwio=ie państwa żyoowsikiego nie pod' 
. k ar , rego amem :ies.t „zy„ uc em a nie 0 - l;>ała się ani .Ambom aini Anglikom. Zaczynaj:: 
ze wal czą. o honor Egiptu. który i ta1 &iłq." nie moie zwiąmć SIWego 1oS111 jed.ynó.e z -prac.a i HaSZJOmer. Pierwsza. miała zajmować się nan&1d.y a.rabskie. 8 ,,,siedllllie armie a.mbsk'.e 
dozin.ał wiele szwanku w te.1· wo.1"nie. 1.rm·„ ·u·us'my p~y t o' · i'~dnwy• .;.~ dla od . się kwootiami ekOillJCmicznymi,' druga - wzmo_ r- "' 

i „ • ..,..._ · i ·~ ym „w ~ ~ <', - wkroczyły do Palestyny i Jiszuw żyd;; .wski sta 
Trzeba w.spomnieć o i .~noramcji arab- · rodzenia nic n.ie je.s-t za ciężkie. My -naród en.ił.a i rozszerzyła. si.ę, a.ż rozwi.nęlill. aię w Ha nął do walki obro'.ll.nej.. 

s.kiego żonforza ,a nawet oficerów mia.i~ pokoju - musimy stworzyć armię, bo jest ona ganę. Samoobroma p·rzeksztiałoiła. się w armię obron 
CY·Ch wyższe wyiks~tałcenie. Nie umieli potrzebn~ dla naszej egz~stencji. Ale misja Po heroicznej walce legionu żydo0ws<kiego w ną. Cwa Ha.~na Leis:raeł. Była on& jakby nie 
r.acjonaln.ie wvkorzvc;ta.ć środków tech- p.ozosta.me ~a~.oobroną ~usi trwać. nawet wte- pierW'S'L.ej wojnie światowej wiielu myślało, że I zwyeiężoną twierdzą od Negewu do Galilei. 
·nlczny.ch z jednej strooy i taldyCZ'Ilych dy, gdy znuemoną. bi:dzie na. armię stałą. nadszedł c.zias iJ<lk:cju; lec·z to nie ziściło się. Je Rozbiła. Arabów i obroniła granice. żołnierze 
'7.dolności z drugiej st"!'ony. Oka!ZUJe się, I ś.li przed tym trzeba było bronić się przed bez dali wszysitloo oo ezłowiek dać mooe, a.by zwró 
że 1niski poz.iem umwłowv og-ranicz;a wy DZIEJE „HAGANY" prawiem tureckim, to później cierpiało się od cić narodowi jego ojczyznę. Teraz jest pytanie: 
korzysita·nie ws·z.ystkich środków bę.dą- Myśl o stworzeniu jed.nostek Ha~ny powsta... administracji angielskiej. Jasnym stało się ocl tej jak utrzymać zwyicęstwof kto będz:e praco_ 
cych do dyspozycji. Do tego brak im 'ła. w 60 la.tael!. ub.ie.głe-gie> stule~ia. Kolonifoi zda , c·hwili, że nie pojedyńeze pun~ty muszą b!ć wał n.a roli I . 
było doświadl'Z·enia b ojowe«.~<>. Kopi~ wali sob ie sp.re.wę, że są. nara.że-ni na na;pady Rtrzeżone, ale że ,trzeba czuwać nad całośc.1ą. Ta.k aa.ino, jia:k Haga.na strzegła. wyzwoJo.neJ 
wali na ślel)O metody i taktvki kra.jów ruep.rnyjaaieM!ki.e. Pierwsze wystą.p1emia. silnej Dwulicowa gra - A~g\ików pobudziła arab~kich ziiemi, tak też i żydowska armia strzec będzie 

Ha;gruny Zlnllj<lujemy w Peta.ch.-Tikfa.. Była ona napa.stników do czynu. granie państwa.. Jeszcze rozlegają. się tam i ~am 
eurap·eisikich, nie dostosowu.ię.c ich do oparta przeważnie na. bazie indywiidualnej obro Nadszedł czas rozruchów w Jaffie i Tel stIVJały, a już: słychać ()-O.glosy budowy ·~ twór. 
terenu wa.lki. ny, a w New-Cyjona na zorganizowanej. Mir,hal Awiwie w 1921 r„ w Jerozolimie, w Chewronie ezej pracy. Na ziemi Keren Kajemet Lei5rael 

tl·e też działał obo.iętny stosune1k wy­
bawców do arabskich autochtonów w 
Palestynie. kt6rych przv·szli rzekomo 

_0ocalić Międz:v żołnierzami i oficerami 
i wśród samei m::isy żołniirrskie.i nie h.v­

u.:l<> przyjacielskich -stosunków, co "rpły-
--.nęło ujemnie na w:alkę. · 

Na końcu trzeba z.az.na.czyć, że Arabo­
wie nie mieli iednolitiego dowódzit.wa, 
ani ws'J)óln:vch interesów, d.Jateg'() foh 
wojskowe nozycje zostały ror,d.roibni<me. 
Jedina Rrroia nie 'floma.l!'ała dru'\"ie.i. gdy 
l)ierwsza popadła w n;.ebezpiecz..eństwo. 

PRzyMIOTY ŻYDOWSKIEGO 
ŻOŁNIERZA 

Wśród faktorów które prz~rczy;niły się 

powstają strategiczne osiedla. Ożywia się pusty­
nię Neg~, utrwiala. si·ę z.wycięstwa. oręża ty 
dowakiego na. wtlieki. 

W sp-rawie przys·złości a.rmii Izraela. generał 
Ja..c'1kow Dori powi•edział: w.ojsko oprze się o 
pła.nowość i o5z.ctr.ęd•ność. Armi·a nie będzie mo 
gła być rozszerzona bez granic. Jej liczba bę­
_d,.zie . redukowana do minimum, " ,ale jej zdol­
ność bojowti. będzie rozwijama. ,do ·~~~il~JllUID. 
Bezpieczieństwo państwa. będ·zie żądało pnez 
długi czrui gotowośc.i bojowej każdego obywate 
la, ·zdolnego do noszenia broni. Nasza organiza­
cja musi zapewnić szybką. mobilizację w cza­
sie woj<ny. Jest rzecizą. pewną., że W10jsiko będz' e 
się opiemlo na długoletniej służ.b.ie. wojsk.cwej 
i wyćwiicw.n.yeh rezerwach, gat.owych do czyn_ 
nej służby. Nasza armia zachowa dwie formy: 
slużby m>}'Jkowej i służby milicji ludowej. 

HeroiC'Zn11 Ha.gana_Samoobron11 kończy się z 
chwi<lą. pow.stan ie. armii żydowskiej. Czystość 
oręża., wierność sprawie narodowej, przywiąza­

nie do etyki żydowskiej, oto podstawy, na któ­
~ opiera.6 się będ~ie M'I!lia. !2Jrael11. 

!o naszego ·zwydę.gtwa, trwba z.aliczyć 
„sytuację be.z wy.iścia .", w Jaki.ej Żydti 
się znaleź.Ji. Pe.Ina świadomość i idea­
lizm na.szei młodzieży wpłynęły na bez-. 
graniczmy heroizm naszych chłopców i 
d .ziewczą.t, którzy codziennie es'kortowia;li 
transporty żywności wv:stawi.ai.iąc się 
w każde.i chwili .na ni€'bez;piec.zeńsrtwo. 

••••••••••.••• „ •••••••••••••••.••••••• „ .............. „ ••••••••••• „ •••••••••••••••••••• 

Walka o drogę do Jerozolimy 
Gdv :ia'Si żołnierze r,dobvwali l!'Órę Sy- Rok temu uriadował.a. nas wszystkich 
jon i Jeroz.olimę . .albo twierd.zę Cfat. wv wiadomość, że droga do Je.rozolimy zo­
kazali odwag-ę, która. mo•że być zalkz<>- ~tała oczys.zc.z01I1a. Gdy góra Ka.stel, któ­
rna d-0 naJwyżs7rei ofiiarnośc.i w k:a:żde.i ra była twierd·zą wroga, wstała p·rzez 
normi\lnei armii. Wszvstko to osia.go.nie- nas obsadzona, Wydział informa.cji 
to ni·e ty.lim dzięki · organizacji · · Pal- p.rzy sztabie armii Izraela oraz Keren 
mach . lecz róvirnież dzięki wychow~niu I Kajemet UTządziłv wyciecz.kę literatów 
w wiellde.i ofiarności. lntelektua.Jnfo i dziennikarzy na wsp-omniruną. górę. 
·Sta11'i na~i żołrni.erze wyżejod arab!31kich. Rok temu iakcj.a oczyszc·zenia. drogi no­
Braterstwo i duch przyj.a.delski w ar- siła na-zwę „Akcja Na.chszon" 
.mii naszych bojowników wzmocniły du­
chowo żo~niel"'l·Y. Obrona kraJu O!pierała 
się nie tylko na. heroiźmie jednostki. 
lecz także na wytr:o:Yina!łości i ooiarności 
.mas. Pu1nikty kolon1za.cyjne z.oc;ta.ły za­
mienione w twioerdzę oporu. Pa.lma.ch. 
któr:v zosta.ł zorganizowanv. iako niebo 
m:a Jednostka, shlżY'ł Ha.i:ranfe, Jako in­
strument, którv przerzucano z jednego 
miejsca •na drngi.e. 

W OWĄ NOC.h 

Pamiętam ową inoc, gdy rozpoczęła się 
zacięta wa.łka. Nie było jesz.c·ze armii 
ani brooi. Anglky p.ozo.stawili chaos 
w kraju. ZrQby państwa żydowskiego 

nie były jeszcze widoczne. 

Po boc.znej drodze p;rowa.drzącej do Je­
rozolimy, w małym pokoju kibuoowym 
z.apyta ,ł dziennikarz francuski nasz.ego 

. HAGANA GLóWNYM FAKTOREM komendanta: Czv Anglicy brali udział 
W imię prawdy trzeba powiedzieć. że w walce o drogę do .Jerozolimy? - Tak, 

Ha,"!,'a.na i Palmach nie wykorzystały odpowiedział nasz oficer. Rzucili na nas 
wszyRtkich swoich możliwości w kraju osiemnaście bomb i żądali, abyśmy zwol 
i w ludności. Gdvbv wladz.e n.a.czelne nili \\oioskę Muchta.in„. 
organizacji syj<mi:Stycz.nei w Palest:vinie Adiutarnt naszego komenda.rnta. poka­
'J')rz~d·ział.v przyszło-ść mo':\'libyśmy •••••• ••••••••••••••••• ••••••• 
przyl!otować wiecei lud zi i więcej orę-
ża. Haganie udało się Rkon centrować in odegrały rolę, nie ma.ją.cę. precedensu 
wielkie ma.sy i rez.erwy broni przy oi?ra gdzieiindziei. Każde osied le było gniaz­
nic :r.oinych środkach podziemia. Gdy- dem oporu. Nie powtórzyła się tu znana 
bvśmy w swoim czasie mogli U7broić na świecie paniczna udeczka w cz~sie 
kilka putków, moglihvśrnv w okre.c;;ie n.a.pa.du wroga. wno~~ą,ca demoral1za­
przeiściowym ulepszyć nas7.i;t s:v tu.ac.ie CH~ do szeregów arm11. 
i maże uniknęlihyśmv nif'.ierlne.i klę ski.\ Punkty koloni zacy jne były . bvicrdza­

P:.inkty kolonizacyjne. które były le- mi w ca.le.i wojnie i gdy by nie one żad­
niej P<rzygotowane. aniżeli inne w kr.a.- na siła woisikow;a nie pomogła by, nam. 

zal dokumenty zmaleziO!Ile w kieszeni 
Abdul Kadira, wodza wojs.k a'l'ahskkh. 
Oglą.daJi fotografię jego w towiarzystwie 
Muftiego, paszport egipSiki i. fotografie 
jego dzieci. Adiutant oipowiadaił, że 70 
proc. wyższ~rch oficerów wroga służyło 
w swoim czasie w dywizji muzułmań­
skie.i - niemieckich S.S. Wśród olke­
rów byli Jugosłowi.anie. His·zp.a1nie, Po­
la.cy spod znaku Anderfl:a, i własowcy. 
Przeciwko nim stanęła Ha.gana, której 
na.iW1Bżniejszą bronią był.a siła woli... 

Dowódca poka1z.aił swój d.ziernniczek, 
w którym każda godzina, kawy atak i 
cofnięcie się były skrzętnie notowane. 
Widzi eliśmv bomby domowego wy.robu. 
Były niezłe. 'Vróg poczuł ich smak. 

Widzie.Jiśmy z.daleka. poz}"Cje wroga. 
Dowódca op(}lwiadał angielskiemu dzien 
nnrnrwwi .iak spalili żywych ludzi w 
<'zołgu, Jeńców zabi.iamo siekierami. a 
jednego Żyda. którv s·łużył sz~ć lat w 
armii .a.ngi,elskiej tak zmasakrowano. że 
nie można. go było poz·nać . 

wa działac-za robotnirzego z Francji. ba, 
wiącego w Izraelu „Za waszą. podwójną. 
prace - w użyźnianiu ziemi i jej obro­
nie, jesteścfo warci nagrody pokojowe.i. 
Nadszedł czas, abyście sami z.rozumieli, 
jak ocenić naloeży swoje siły". 

Zawieszeni€ hrnni z wrogimi nam pań 
stwami, ·zbliżyło nas o krok do J>Okoju, 
ale do prawdziwego pokoju jeszcze da-
leko. · 

NIEBEZPIECZEŃSTWO JESZCZE NIE 
MIN~LO 

Zawieszoenie broni jest przejściem od 
w.ail'ki frontowej, do walki politycmej. 
Ta p.rzerwa zezwo>li nam koncentl'l\vać 
myśli i siłv •na mową. nfobezpiecznę. dro­
gę, na drogę gospodarki narodowej. 

Teraz nads.zedł cz.a.~ w.zmocnienia na.­
szych osią .ginięć woj3kowych. Te:raz to· 
czy się nowa walka, walka o zdrową 
gospodarkę. Będzie to walka w fa.bry­
kach i na polach, w górach i urzędach. 

Gdv rok temu wrzała walka o dro!!ę 
SAMI PRZESZLIŚMY TJ: DROG~ do Jerozolimy gdy Hagaina przes.zła do 
Rok mi,nąi . Dziś dowiadujemy się 0 ofensywy, to nawet optymiści nie wy· 

obrażali sobie. że w ta·k krótkim czasie 
p.Jantacjach w Beer Szewa, 0 nowYch hędziemy mieli własne państwo. Dziś. 
·koloniar.h po drodze do J e1'0'zo.limy, o p.-dy Wflpominamy owe d:ni, winniśmy 
5<a. mei Jerozolimie. kt6ra przygotowuje $ię wy„trr,e.g-ać „zawrotu głowy" oa· po­
'iię do przyjęcia centralnych urzędów. wod·zenia„. 
Rra .i :rnajduje się w okresie zmagań. Musimy rozumieć .iak i wtedv. że nie­
Nasze ra.ny jeszcze s:;i otwarte. 'Viele h0zp-ieczenstwo jeszcze ni·e m'inęło. W 

dniach pokoju można stracić to. co 
rodzin oipła.kuje swoich bliskich. a. 1!~ osią.gnęliśmy w burz.liwych walkach, 
kr.aj odbudowuje sie . . Gdv sh'.i.SZY:mv sło-_ Gdy:i< ,1ł ' 1Jlkia jesz.cze frw:a... 
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Pro#. Tadeu.rz Zaderec1'1 

Poinruki przed burzą 
~rocznice. -wielkiej akcji "'7e L-wowie 

Tragiczny nastrój wywoł~,ny akcją marcową , miernie obciążających mu kieszenie. Zabieg te. ta były to plotki drobniejsze, ale bądź co bąd~ 
począ.ł się powoli rozpraszać. Potok wydarzeń I dy śledczy, zgodnie z założeniami ile zeń wyci. też protegowane u wielkiego ołtarza. Za.alarmo­
nie pozwalał na cj.h1gie rozmyślania ani delibe. sn:}ć należy, stowwano dwojako: w wypadkach wana rada. prezydialna, pozna.la się zaraz na. 
racje żałobne i pami :ć bolesnych dni usuwała bardziej poważnych - do spółki z (' --<;apo; w tym, iż jest to sprawka Szapirowej, bo któżby 
się tedy w ciel!., bo życie wolało gnające, że wypadkach wątpliwych, wymagających uprzed. z Niemców mógł ,być tak zorientowany w sto­
skoro nic się żałobą nie zdziała, trzeba osłabia niego sondowania, we własnym urzędowym za. sunkach żydowskich? Niemniej połapano Si!, 
ją.cej hart myśli o zmarłych poniechać, a pa. kresie. iż .rzecz może zagrażać poważniej >zymi następ­

nrięć klęski przeboleć. Wędrowali tedy za kratki, jako podejrzani o stwami, bo nie bez poduszczenia samego Webe-
Tymbardziej, iż wracają.ce do swych praw ,;komunH:m" czy „probolszewickie sym9atie", ra. jest ukartowana. i zrozumiano zaraz powody. 

rozumowanie logiczne zdawało się wnio:'.: Jwać różni notoryczni ka.pita.liści, znaczniejsi kuycy, Na. gwałt kazano przygotować czystopis listy 
nieodparcie, o sta.nowczo jaśniejszej przyszłości spekulanci, dorobkiewicze wojenni, co od Mark. zastępczej, opracowanej już w odpowiednim 
Skoro Niemcy uprzątnęli z mia.sta wszelki (.Je. sa. odżegnywali się, jak od widma; wędrowali referacie gminnym i dwaj członkowie Judenratu 
ment bezużyteczny dla siebie, to to co zostało- ci, o których. fama _gło 3iła, iż skupili w swych t ·1 pojechali co koń wyskocŻy dorożką. gmin~ą 
może chyba czuć się bezpiecznie. Odtrącaj:i,c na schowkach sporo dolarów, kosztowności itp. rze. do Arbeitsamtu, zaopatrzeni w odpOWledme 
bok wszelkie sentymenty, pomijajac subjekty. czy, nie zajmujących wiele miejsca, do ukrycia załaczniki" konieczne dla poparcia sprawy. 
wiam osobiście zainteresowanych, ~ożna śmiało łatwych, a w1rtościowych. " c; tam w' cztery oczy za.:szło - o tym histo­
j'!-ć się zimnego rachunku i bezosobistej kaHrn. Główne kierownictwo tej akcji dzierżyli w ria milczy. Chodziły plotki, że Webera nie za. 
lacji; te zaś głoszą, że stanowią oni olbrzymią. swyc~ rękac.h trzej „komisarze'' S~nd~rdie~. stano, bądź też celowo gadać z 'nimi nie chciał; 
i niemal bezpłatną. siłę roboczą w • --owskim stu zydowsk1ego, Krumholz, Constantm i C'·ol1. była rzekomo sama. Szapirowa. Z „ulłplewa­
przemyśle i transporcie, której ta.k łatwo zastą. ger. . . . . _. . . • niem'' nad tym co zaszło, mia.la kłaść -wszak_ 
pić kim innym się nie da, że z?,tem ich wynisz. Rózne były ich ząda.ma, rozne tez tych :c:ądan że na.cisk na. to, iż wyjątkowe w&nmki pracy 
czenie bez sparaliżowania całego szeregu r-Ja. efektywne wyniki. Czasem, w razie istotnej w tym obozie wprost krzyczą o wyjątkowych 
cówek' pierwszej potrzeby w dobie wojny-Jest omyłki, ~dy się. nic więcej wycisnąć nie dało - ludzi: gdy więc Arbeitsamt układał swą. listę , 
wprost nie do przeprowadzenia.. bywało, ze musiał wystarczyć i marny k ·1pon ja miał to właśnie na. względzie i to dowodzi jego 

. . kiejś dobrej materii biel 'lkiej czy angielskiej; „dobrej woli". 
W cza_sie tych debat często i c?ę~ie_ wspomi. ,·w wypadkch innych dopiero setka ''')larów Niekoniecznie słodko uśmiechnęli się Juden_ 

nano tez słowa. Engelsa, wypoW1edZ1ane wo~~~ „twardych" sprawę ostatecznie wyj~. śniła. Ale raci na wzmiankę o tej dobrej woli i na ten 
dr. Landes?erg~ w przedd~ień .akcji m:1'rc~~eJ , iz I nie gardzili też i kiepską mamoną bi~ż~cą; cały argument. Targować musieli się dość dh1go, 
w progranue Niemców me lezy bynaJmn;eJ zu. czasem i kilkanaście, czy kilkadziesiąt „góraJi " bo też i sporo czasu siedzieli. Wycofa:io wresz_ 
pełne usunięcie żydów ze Lwowa., lecz, ze ten. podejrzenie likwidowało. To te! w celu &pra.w. cie nieszczęsną listę i . na jej miejsce delegaci 
dencją ich jest tylko, by ten element j~ki zo. , niejszego toczenia śledztwa, otwarli nawet v;ła. gminy złożyli drugą. 
stanie, był elementem naprawdę wartościowym. sny kryminał żydowski , przy ulicy :tródlanej Wieczorem otrzymała · milicja. żydowska do 
Tym razem. ·~ożna m:u wierzyć - twierdzono- I w czerwcu 1942; dopiero, gdy sprawa zbyt J,lO. wykonania wniosek Judenratu zaopiniowany 
bo to przeciez dyktuJe kardynalny post~tlat zdro w<1-żna się okazywała, a „nodejrza,ny<' tw'.U'dcgo przychylnie, a obok tego listę osób wyzna.czo_ 
wego rozsądku. . karku, przekazywali go Gestapo, sami z kolei nych do obozu, zatwierdzoną przez Webera. 

w sukurs ·tym rozumowaniom przybyło nowe przejmując rolę łączników z jego rodziną.. R.zr.d Na. drugi dzień r ankiem nastał istny tJ:;.ie:O. 
rozporządzenie rejestracji wszystkich pucują.. ko też w końcu wina zabranych okazywała się są.dny w getcie. Z płaczem pozlatywały sie Il!at. 
cych, z wprowadzeniem dla nich nowych odznak fa~yczną. . ki do urzędników; przylecieli i wzburzeni nie. 
roboczych, opasek z dużą literą. „A' • pośrodku _Nie wszyscy Jedna~ z agentów Sonderdienstu którzy urzędnicy. Milicja. żydowska, idąc za. ad 
i wyszytym numerkiem, odpowiadają.cym nume. nueli to samo szczęście, zwłaszcza _jeśli na v.-ła. rasami zatwierdzonej listy, poaresztowała sa_ 
rkowi „Melde Ka.rty' •, Szczególne za.Uf-nie bu. sną. rękę zbyt poważne chcieli załatwić sp!awy. mych wyróżnionych i ocąranianych, co pr:i.wda. 
dziło, iż opaska. mia.la być opatrzona. urzędową Dwaj z .nich, niejac;i: Frenkiel i FeuerstP.in nie przez najwyższe, lecz przez pomniej .ze szy _ 
pieczęcią „Arbeitsamtu' • ; widziano w tym po. otrzyma.~1 · np. pol.eceme sprowadzenia. pewne3 szki i różnych krewnych i znajomych, wliród 
twierdzenie własnych wniosków. Ocz: wiście _ tydóW:k1 na Łąckiego. Poza głowami komendy nich sporo kobiet. W nocy odprowadzono wszy. 
twierdzono _ nic dziwnego, że Niemcy pra~ą umyśh!i sobie utłuc sprawę; ' wyszantażowali z stkich na konrisariat milicji przy ul, Bernsteina. 
mieć qokładną. ewidencję robot!lików żydow. °;ieJ. kilogram złota i zniszczywszy akty, myśle. Zestawienie list pokazało, iż lista t:atwierdzo_ 
skich podlegaj~cych ochronie; naturalna to kon. 11, ze. w?bec nawału. zaj.ęć spr~wa ulegnie rn. na różni się od zredagowanej przez gminę, acz 
sekwencja założenia, iż we Lwowie może być P?mmemu. Traf chciał Jednak, ze tą samą ko. piEana jest na. maszynie identycznej typem z 
miejscei• wyą<:znie dla J?ił wartościowych, a nie bi~tę ~estapo aresz~w~o przy innej ok::izji; maszyną. kancelarii prezydialnej Judenratu. 
da.rmozjadów. Jeśli tedy ktoś się uchował jesz. na1wrue ~~a.czyta ~1ę, iz musi to być pomyłka, Czyżby dygnitarze zdradzili? Czyżby chcąc 
c~e szmuglujący się przez życie bez pracy, N iem bo. o?a. si.ę JUZ okupiła .. Jak ~a.rwani poszli spo. chronić własnych krewnych 1 bliskich, Awia. 
cy piętnując go brakiem tego rodza.ju !>p'.1.ski, koJme, m~ .P~zyp~szczaJąc mcze~o, n:a Pekzyń. dornie rzucili na pastwę krewnych i bliskich 
zm"lSZają tym samym, by się zaciągnąć do pro. ską, t ak JU~ _ i~h zadne oko ludzkie m e oglącl:lło. swego personelu? Czy perfidnie za.mieniono listę 
d·Iktywnej _rob_oty'. I słusznie, bo jak wszyscy Złoto OCZYWIScie dotarło w ręce właściwe. w miejscegminnej · -Oając juderli'aćką? 

mają. pracować - to wszyscy. I W ogóle lato od maja 1942 aż do akcji sierp. Bunt otwarty wyirncnl wśród urzędników. 

z~. 47.000 opasek · roboczyc'h wydano w teri niow?!· obfitowało _ nadzwycz~jnie, ;' „k~muni. Zwoła.no wiec efora.iny, wygłoszono -mowy. Pi.ęt 
sposób' mężczyznom, a około 20.000 -poszło na stów i ,sympatykow bolsze·W1Zm.u wśro~ .b?- nowa.no Judenratów, a ci zwijali sil! jak pisko_ 
kobiety pracujące samodzielnie. Drugie tyle z ~atszych tydów Lwowa. Sonderd1enst i mihcJa rze i wypierali się podstępu. Na.ciśnięci wresz_ 
czubem wystawiono legitymacji kobietom v,aję. zydowska były zapracowane. cie, raz jeszcze musieli wyasygnować spore pie_ 
tym prywatnie na prawach tzw. „H ausha.lt"; Tymczasem życie Judendratu toczyło się to. nią.dze dla. Webera i Sza.pirowej i tytul'em wy. 
.";udenra.t pobierają.cy w tym wypadku opłatę rem utartym. Płacono trybuty Katzmanowi pła. kupu i za pominięcie konsekwencji przekrocze_ 
20 zł. od głowy, zebrał do kas za to zwyż 400 cono Engelsowi, płacono dygnitarzom ob~zu i nia. nakazanego terminu. Milicja. rozbieg;ła. się 

· tysięcy; Weber zaś, Schapirowa i Ruppert, :!:yd I innym szyszkom Gestapo. z dnia na dzień, z ty. po mieście, na gwałt szukając „zastępców". 
wiedel!.ski pracujący w Arbeitsamcie, późniejszy godnia na tydzie:O., z miesiąca. na miesiąc. O dwunastej w południe wreszcie, wystraszo_ 

ny, zmięty i znękany, acz dotąd za.wsze tak 
naczelnik milicji w getcie, zrobili na tym wa- I Wśród tego wszystkiego , „Arbeitsamt'' ży_qow. pewny siebie ,,kwiat młodzieży!•, mógł pójść z 
ją.tek, obłowili się w grube tysiące, złoto ,1 bry. 11 ski czuł się mocno poszkodowany. Okiem coraz powrotem do domów. · 
lanty. Wprowadzenie opasek „A" spowodowało bardziej markotnym patrzał szef jego Weber, Co zaszło w rzeczywistości z tą. zmianą l ist, 
faktycznie odprężenie na mieście. Swoboda ru. iż się skończyły tłuste cza:sy, z epoki „braku 

0 
tym wiedzą. dziś tylko na.pewno Pan Bóg, 

chów powiększyła się i opatrzony tym zn'.!.kiem blankietów'', sporu przeciwobozowego dr. Par. Weber 1 Szapirowa.. Bo ci dwoje tylko z ludz_ 
mógł się nie bać łapanek ulicznych. Legityma. na.sa kreowanią. „Haushaltu' ', opasek „A'' i kich aktorów tej tragikomedii pozostali jeszcze 
cje „Haushaltu' ', acz ich właścicielkom opasek tym podobnych siedmiu krów dojnych far;:i.ona; 

przy życiu i siedzą. sobie spokojnie gd::;'!ś w 
„A" nie dano - też były respektowane. znaki zaś na niebie i ziemi mówiły że niedbtgie ViTiedniu, pod opiekuńczymi skrzydłami anglosa 

Za noszenie opa.ski „A'' bez · „Meldenkarty'' ' już panowanie i kto wie, czy nie przyjdzie ski ej wyrozumiałości. Ich ofiary natomfa.st, 
z fotografią, opatrzonej pieczęciami Arbeitsa.mtu rychło zamkną.ć ~udy. . przeciwnicy ówcześni w swym qui pro quo -
i firmy oraz podpisami webera i bezpośredniego ~~13-.1~ g.o ~ wię? okrutnie, a bolało tym bar. dawno już ziemię gryzą. 
szefa groziła kara. śmierci. d~ieJ, ~z wtedz~ał az nadto dobrze, jak grube ty. 

s1ące zydowskie płyną. nadal, ale w zgoła inne Różni chodzHy głosy w tej sprawie i różne 

cie straszliwego otęp~a. człowieka, ja.ki 
wpadł w tryby demoralizującej celowo hitle_ 
rawskiej maszyny. 

Na wieść o tym, co się dzieje, komitet porno_ 
cy obozowcom, działający przy gminie, 1'lzpo 
czą.ł na gwa,lt energiczną zbiórkę odzieżową,. Sy 
pały się dary, l~dzie składali, co kto tylko 
mógl Zebrane rzeczy magazynowano w jednej 
z stojących jeszcze bóżnic. Ta.m też zwożono 
czystą bieliznę i stamtąd rzeczy wydawano. 

Idzie 11obie placem Krakowskim referent per_ 
sona.lny, inż. L. i niesie parę spodni, tzw. raj_ 
tuzy, Widzi to niejaki Bleich krzyczy na. c:-ałe 

gardło : „Pa.nie, to są moje spodnie, ja je Jirze_ 
cież dla obozowiczów darowałel:' ! '' - „:ra-k 
pan chce, to też weź pan sobie!" - padła spo_ 
kojna odpowiedź. 

Rokita tłumaczył się potem żałośnie przedsta. 
wicielom gminy dlaczego jąć się musiano tak 
radykalnego sposobu. Nie pomagało - wedle 
niego - odka*anie odzieży parą suchą., nie po_ 

-magały łaźnie i tusze gorące, nie pomagało 

szorowanie prycz. I stne lawiny wszy wędr:iwały 
bowiem po pryczach i obsiadały każdego, kto 
dopiero z odkażalni powrócił. 

W „rozpaczy' tedy jak klęsce zaradzić, Wll:l.. 
dli obaj z Willhausem na. koncept iście ~alomo 
nowy. Postanowili wszy ;a.głodzić, t:--:-:-ią si~ 
krwią. ludzką, nie dać im więcej krwi. mech 
giną.!„. 

W stosunku do marcowej akcji odwszalniczeJ 
Willha.usa, był to znaczny postęp i ulepszenie. 
Wówczas bowiem pozwolono ludziom bodaj i~ 
na. noc nago do baraku. Teraz, by wszy poginę„ 
ły, wzbroniono im tam wstępu przez kilka dni: 
stać więc musiały nieszczęsne golasy, choć ' 
dziel!. prażyło ich słońce, a w nocy trą.sł chłód. 

I nie tylko - wzdychał ża.łośnie Rokita -
były ofiary porażenia słonecznego; padło te! 
paru na galopują.ce suchoty. Najgorsze jed.'lak, 
że wszy nie zabito. Przegłodziły się tylko dni 
kilka, by potem odbić sobie post z na.wiązką.. 
I on i Willhaus zapomnieli bowiem w pierm;zej 
chwili, że trzeba najmniej dwa tygodnie czasu, 
by wesz zgładu zginęła., A dwa. tygodnie tr:oy. 
mać ludzi na dworze - nie, na to serca nie 
mieli. 

Wśród tego wszystkiego, o ile tylko nie wy_ 
padła. im niespodziewana. przeszkoda. w roclza.. 
ju śmierct · lub czegoś·· w guście akcji · odwszn:; 
nia.nej -:.:... chodzili robotrucy obozowi dalej do 
pracy na. mia.sto; Pracowało ich też 'kilkU :w. 
HKP. 547· przy ulicy Niemcewicza.. -·' 

W HKP. tym, podobnie jak w innych obozach 
„dekowało" się sporo hitlerowców partyjnych, 
by nie pójść przypadkiem na front. Pod pozo. 
rem, że pracuje dla. wojaka, siedział dr. Man. 
ners z Essen, siedział „główny inżynier•• Pic.. 
kard Hans, człowiek bez wykształcenia., lecz 
jako partyjny z mechanika-szofera. „inżynie. 

rem" zrobiony, siedział Zautnt:r, buchalter 
Weber itd. Do nich często zajeżdżali: Willhaus, 
Rokita, Kolanko, Bittner i inni dygnitarze cbo. 
zu; tu sobie urządzali zabawy, pili, jedli, hula. 
li; stąd, drogą grzeczności koleżeńskiej, zabie. 
rali do obozu ludzi, którzy w czymśkolwiek r.a... 
razili się tylko panom z HKP. jako, że z otwar 
ciem nowego lagru, otwarty w nim został też 
oddział aryjski z kilkuset ludzi. 

Jak wszędzie, tak i tu, obozowcy żydowscy 
musieli się pracodawcom swoim srodze spłacać. 
Taki Pickard, który przyjechał dosłownie w jed 
nym ubraniu, wkrótce wygalował się, l!iczym 
lord angielski. Nawet płaszcz skórzany, nawet 
zegarek złoty, nawet pierścienie kupili mu ty. 
dzi. 

Nadejście wiosny wznowiło spra.wę getta. Ko. kieszenie. Ta. · ha~1ssa ze strony Kahału na be. zadawano sobie pytania. Czy Judenraci za~tra._ 
rzystają.c z ciepła. i spókoju ~el~ ~ tych co zo. gów cudzych przed nim, okrutnie mu się nie po szeni, przygotowywali na wszelki wypadek obok 
sta.li dotąd w dzielnicy aryJskieJ na. prawach dobała; czuł się nią. srodze pokrzy:wdzony, wie. gminnej i swoją listę, w razie gdyby Weber 
odroczenia, z obawy, że w chwili ostn.tniej i dział, że kiedy jak kiedy, a.le teraz właśnie za. uparł się przy represjach wobec funkcjonariu_ Wypadkowo, gdy raz w warsztatach był Will. 
mieszkania odpowiedniego nie dostaną. i będą. pada ostatnia ekazja solidnego napompowa.nia szy gminy? Czy w zamieszaniu dano przypadkiem ha.us, jeden z pracujących tu obozowców żydow 
na.rażeni na szykany, przenosi się dobrowolnie Judenratu, coraz to bardziej więc zatroskane drugą. listę, czy też na wyraźne żą.danie i świa. skich, za.kula.I nagle tak, że nie mógł kroku po. 
na. Kleparów lub Zniesienie. Ruch ten jednak pokazywał Szapirowej oblicze. domie? Czy może wreszcie 3ama. Szapirowa. na_ stawić. Pokazało się, że na pięcie zrobił mu 
nie ma. w sobie nic z charakteru masowego i I Odczuła tę boleść jego wierna przyjaciółka. I robiła tego pielCelnego galimatiam, chcąc jak się spory absces, z którym, dopóki zdołał, cho. 
ogranicza się do wypadów sporadycznych, bez na żydowska.. I ją również czas niejaki szczerze najwięcej wyciągnąć z kasy gminnej? dził i pracował, bojąc się obozowego „leczni. 
cisku ~e stron;i: N~emców, którzy w tej sprawie martwiło, iż okazji nie staje, by Juderat nacią. , Judenrat wprawdzie wypierał się wszelkiej ctwa". 
zupełnie przycichh. gnąć . przystojnie, zwłaszcza, że wyczulona intui. zdrady, ale urzędnicy gminni długo je==~=e i po Dookola tego nic nie znaczącego zresztą. wy. 

Fakt, że Niemcy przestali chwilowo ~ydom cja ~obieca. mówiła jej, iż . czas zmierzchu bo. ważnie ~ęcili głowami nad tym w~zystkim. ' padku, Willhaus narobił ruchu. Korzystają.c z 
urozmaicać życie - wyzyskał walnie „Sonder. g~w .Jest blisko i nad Arbeitsamtem czarne za. J0dno Je~t pe~e: Ro~pogod~iło się pana :We- obe.cności robotników chrześcijańskich zaafero. 
dienst'' żydowski, urzędujący w gmachu .:rad WlSaJą. chm'iry. ber?we oblicze 1 ~ieszen ::V~lme m·~ sp,ęczn1ała: wał się jego „chorobą' ', - jakby Bóg wie o co 
Cha.rucim przy ulicy Bernsteina. W kompeten. I Postanowiła. wtedy uderzyć w Judenrat nie. A 1 do pończoszki „~er Judm Szapira - tez chodziło. Wyjął natychmiast pieniądze z port. 
cja.ch jego leżało dotąd - poza sprawami sh;ż. wdzięczny i to uderzyć najcelniej. coś nieco kapło grosiwa. felu, prosił Pickarda, by zwolnił któregoś z ro. 
by śledczej i kryminalnej - przede wszystkim Istniał so~ie w Dornbergu wolny obóz gospo. W tymże miesiącu czerwcu, wobec zawszenia botników - b? zwyczajny chłopak do posyłek 

dostarczanie „podejrzanych" tydów na. Łąckie. darczy. Komendantem jego faktycznym, poza nowego już obozu, Willhaus i Rokita sięgnęli na. to za głupi! - Oddał własne auto do dy. 
go lub do Gestapo przy petczyń,;kiej, w tym ce. nominalnym niemieckim zarządcą., był żyd, Fur raz jeszcze do starej metody dezynfekcyjnej , spozycji, kazał sprowadzić chirurga. i jakieś 

lu dostawali zazwyczaj listy imienne„ pode.irza. man. jaka wprawdzie na marcowym zimnie nie dała drogie specyfiki z apteki „Nur fur Deutsche' • 
nych", na. podstawie których zabierali ich z Obóz ten zwrócił się do Arbeitsamtu z prośbą pomyślnych rezultatów, ale jakiej jeszcze nie żachnął się z oburżenia, gdy ktc~ za pro pono. 
domów i odprowadzali. o przydział 300 robotników żydowskich obojga wypróbowano na upale dni letnich. Rozebrano wał przecięcie abscesu scyzorykiem. „Est ist 

Podejrzenia. mogły być rozmaite. o aktywną. płci i Judenra.t dostał wezwanie do załatwienia na golasa trzy tysiące chłopów i odzież tudzież doch ein Mensch ! - krzyczał _ und ich bin 
współpracę z Sowietami, z komunizmem, o sprawy. ' bieliznę posłano gnrinie do prania. Prano tP.dy Va.ter fiir meine Leute! Die kosten sind ga,nz 
.sympatie probolszewickie. To były zarzuty glów. Na obóz ten zwracała swe bystre oko p. dzień i noc, a urzędniczki szyły, cerowały, ła_ egal, nur der Mann muss gesund w: ::clen!,, 
ne, Myliłby się jednak zasadniczo ten, ktoby Szapirowa. tały. Tymczasem przymusowi nudyści stali na Bla.gał Pickarda, by ka.zał gdzieś w f a.bryce urzą. 
przypuszczał, iż Niemcy identyfikowali te 3 po. I tak rankiem w wigilię upływu tern1inu osta. spiekocie kilka dni i czeka.li zmiłowania. bo_ d~ić osobny pokoik; niech chory leży spokojnie, 
jęcia. z komunizmem faktycznym miał w tej t ecznego wydania robotników Arbeitsamtu do skiego. Ogromna. ilość doznała porażenia <>łonecz mech do obozu nie wraca, dopóki · nie wydo. 
tabeli do czynienia. wyłącznie zarzut pierwszy, · dalszej dyspozycji, dostał Judenrat pismo z kan nego, kilku zmarło. brzeje. Wyrzucał tydowi, jak mógł cł~tić, tak 
zarzut współpracy aktywnej i na jego podsta .• celarii Webera z załączoną d~kładną listą. g"to. I śmiać się chce i płakać, gdy to wszystko derpicć i jako chory · si ę nie zrrłosić · wyno­
wie zginął np. poeta Dawid Konigsberg, z:ika. wą osób, jakie winny być dostarczone dh Dorn. wspomnieć przychodzi. Jak obok n:1jwyższej sił pod niebiosa jego pracowitość, ~doln~ści i po 
towany w biurach przy ul. Pełczyńskiej . b~rgu. Urzęd11:ik, któ~ otrz~ł je. do z~łatwie. ofiarności dochodziła do głosu i skrajna małość czucie obowią.zku, w czym wszakże nie należy 

, . " . ma ~ p~ezydium gm1.ny, gci:ie ~doczme listy ludzka i jak mimo tragizmu sytuacji. zdobywa_ przesadzać! Obecnie niech leży, niech mu z re. 
O „kom mizm ~ywał zazwyczaj podCJ~zany sameJ me czytano, az zdębiał i zadrżn! :>e no się n a postępki wprost niewiarygodne. J ed. stauracji przynoszą. wikt, i niech, broń nożo 

ten, kogo Sonderdienst podejrzewał o posiada. I strachu i zgrozy; cd pierwszego punktu aż do ' nak obrazy te charakterystyczne dla psycholo niczego sobie nie żałuje. on ju.ż zapłaci„. ' 
nie„. walut zagranicznych, złota., klejnotów itp. kHkudziesięciu dalszych miejsc naczelnych, uj- gii t akich' wła~nie czasów i dlatego może wa; w tych dniach przygotowywał się właśnie 
walorów; o sympatie pr?~lszewic_ki~ kogo są,. 1 rzał nazwiska. samych grubych ryb, z córką jed- to je zanotować, ohoć same w sobie nie przaclta_ obóz do nowej masakry na. wielk"' skalę. 
dzono, iż ·ma. gotówkę b1eząca, w ilosciach nad. nego z Judendratów Seideufraua na <'-7.ele: rcsz- wia · · · n I "' 

Ją niczego waznego. owodzą. one mia.uowi (Dokończenie na.stą,pi), 
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Sytuacja wewnętrzna w Izraelu 
(OcJ wt. lcorespondenta) Otwarcie wystawy Histadrutu W Warsza 

Punkt ciężkości polityki iz.raelskiej 
p-rzesuTią,ł się teraz na siprawv wewnę­
trz.ne. Nie znaczy to, że kryzys w poli­
tyce zagranicznej został już całkowicie 
?;a;żegnany, a. stosunki ze Sta1I1a.mi Zje­
dnocronymi są P'Q·prawne. tylko że kry­
. zys stał się p.rzewlekły. Po wymiainie not 
dyplomatycznych i oświadczeń, rozmo­
wy toc·zę. się za kulisami... 

Dnia 15 b.m. w lokalu Wydziału Pra­
sowo-Informacyjnego Poselstwa Izraela 
w Wai,sz.awie została, otwarta wystawa 
.n .t. „Powszechna Federacja Robotników 
Żydowskich w lzra.elu" . . . 
Uroczystości otwarcia \VYstawy, H1sta­

drut z,o-1:omadziła przedstawicieli Centra.I 
nej R~·<iy Zw. Zaw., Centralnego Zwią.z­
ku Spółdzielc,zego. Min. Kultury i Sz~u~ 
ki. Tow. Przyjaźni Polska-Iz.rael, ~1g1 
cio \Valki z Ras izme•m, Z.a .rządów G1ów­
nvch Zw. Zaw. Praco"~ników Porto­
\\;ych. Robotników BudowJ.anych, Pra­
cowni! ów I>rogowych, korespondentów 
prasy · krajowe.i .i zagraniczne.i oraz 

pirzedstawicieli żydoiwskich partii . poli­
tycznycb. organizacji S'POłeczmych i kul-
turalnych. . . . 

Otwarcia wystawy dokonał im1emem 
Pose·lstwa. Państwa Izrael. attache pra­
sowy Poselstwa p·. · 1. Petel"Seil (tekst 
przemówi·enia podajemy od~zielnie) . 

Imieniem Centralne.go Zw1ą.zku Spół­
dzielczego prz·eimawial , dyr. Stefam Su­
żvcki. 
·Po pT'zemówienfach inauguraicyjnych 

z,e,brani z.a;poznali się z eks'Ponatami i 
materiał.ami poszczególnych stoisk wy­
stawy, obrruzującymi pracę i o~ią,g~ięcia 
Histadrut w pos,zczególnych dz1edzmach 

Do szerokich mas, a, inarwet do Z.ied­
madzenia Ustawod.awcłziego dochodzą. 
ską.pe wiadomości o rryzmowach zaiku­
Usowych. Ale wia.domości w prasie 
światowe.i świadczę. o inten<;;ywnej dzia• 
ła;l.ności dyp.Jomatycz::n~.i. która ma zia·de­
cydować o los.ach Bli.:;kieg-o Wschodu. 
a. szczeg-ólnie Palestyny. Chodzi o p<>ro­
zumienie miedzy WaszyngtorH~m a Lon­

Prze_m6w'en~e atłacin prasortego I. Peterseila 
dynem z jednei 5trOII1V. a J .ondyn em Drodzy Goście! 
ł Paeyżem z drugiej strony. Wresz·de o Witam obecnych przedstawicieli prasy 
wsipólną, 'POlit,vke a w•ła~ciwie o uodzi>a1ł i reprezentantów instytucj i społecz:r;Y:ch! 
wpływów na Blisikim Wschodzfo. a w p ierwszym rzędzie . przedsta.:v1c1~h 
Jednomyś~ne wystl).pienia trzech mo- związków zawodowych i .nstytucJ1 społ-

) dzielczych w :i:>olsce. 
c-al"Stw (z Anglią jako pośredniczki!. Od sześciu miesięcy uoichły odglosy 
'hic dOlbrego 111a:m nfo V1'1"Ó'ŻY . Jesizcz,e riie walk w Izraelu. Rozejmy z najeżdźcami 
dos7,Ji wprawd·7.ie rło ostater7'nP:"'O n<>ro- ustaliły linie demarkacyjne frontu na po­
zumłenia a już odczuwa się dość silny łudn i u . wschodo:ie i pól11ocy. Od dwoch 
nacisk na, Izrael w sprawie uchodźców miesięcy został Izrael pełnoprawnym 
arabs1dch 1 ostatecz1rwch granic. członkiem Organizacji Narodów Zjedi:~-

Pod naciskiem StaTiów Zioonocwnych czonych. Zdaliśmy egzamin na polu m1h­
rz.ą;d hrae•lski zezwolił na uowrót rocio:in tarnym i dyplomatycznym. 
uchodźców araibsikich których blis-lde Obecnie zdaje Państwo Izrael egzamin 
rodzinv zina ,.idu.ią. !!lę w Izraelu ale na najbardziej istotny dla przyszłości Narodu 
t:vm sprnwa się ie!'l·ZC'ze rnie k.ończy i Państwa. Czy zdołamy w ciągu najbliż­
Chwilowo je.st leikki<:i oduirę:7.ente. Pow- szych lat podwoić ludność Państwa, zało­
tórzy się jednak nac1sk „Ouiekunńw" żyć setki nowych osiedli rolnych na bez­
uchorłźców ara.bs.kich, nie~ależni-e orł te- wodnej pustyni i na bagnistych terenach, 
go jak farael uroży ~wo.fe stosu:nki z rozwinąć własny przemysł i transport. Czy 
sę,sfadami arab~:kimi. · rozwiniemy i pogłębimy demokratycz:ne 

Właśni-e i;rdy inastąipiło odprężenie w podstawy naszego Państwa, czy wznies1e­
tei części odczuwa się na'P'ięcie w !'.n;ra- my na wyższe szczeble naszą odrodzoną 
""ie ITT"anic. Niedarmo są no~łos:\ci o kulturę hebrajską? Oto jaki egzamin twór 
wsrpólnej gra1nicv mi-ędzy Eg-iptem 8 cz-ej pracy pokojowej w rozmiarach i tem­
Trf!m~iordani :t. ft.o znaczv odcięcie 'PO'- pie, jakiego dotychczas nie znaliśmy, ocze­
łurl •nioW'"'?O N•P.!?'·P.WU) h1·h 0 w,<:.TJńJ.rnrm kuje nas w najbliższych latach. 
porcie dla Abdulli w Haifie lub Gazie Czy sprostamy tak odpowiedzialnemu 
Jasnym wię:c już tera,; jest. że uchodź- i trudnemu zadaniu? Ta skromna wysta­
cy aira.bscy są tylko d1a Stanów Zjedna·- wa, którą Państwo oglądacie pragnie dać 
e:ronvch l)Tet.ekstiem do rewizji granic wyraz naszej wierze i nc:szemu pr,~e.k.~na­
izraelskic'h. niu, iż wzniosłe cele, ktore nakreshl!smy 

J.aik .fui 'W'Spomnil'liłem wyżej · sprawa sobie są ·na miarę naszych sił i zdolności. 
politv1d za~anic:r.ne.i została pr~rtmieta Przed 45 laty powstały: pierwsze na ca­
ii'a. d.a!szv 'Plan. Na czele za(?'adni~ń wy- łym Bliskim Wschodzie zaczątki żydo'.""­
suwaja, się S'Drawv wewnętrzne. '''y~t~:r- skiego ruchu robotniczeg~ W.. Palestyn.1e.' 
~~v ws'J)Ominieć debatę budżetowę.. Wy- wówczas zapadłej prowinc}1 tuireck1eJ. 
ka?..ała ona Jesz.cze ra.:r, . ie cały cleżar PO'- Przed 29 laty, w p ierwszych latach ~a~o­
<latków ~;.edinich i bemtx>śrP:~:nich St>a- wania brytyjskiego, 4.000 robotmkow 

miast i wsi położyło kamień węgielny pod 
eta. na barki mas pracuię.,cych. Powszechną Federację Robotników Żydow 

Z tvch wa.r:stw wvCiska się coraiz to skich (Hahistadrut Haklal.it Schel Haow-
nowe miliony funtów. przv .ioednocr.es- dim Haiwrim). . 
nym Ol'7.0f;lrlo:::i:nin prremy<lłowców . kup- Zaledwie od 14 miesięcy żydowska kla 
ców i 'PO~redni·k:0w. których ;r,.a.robki Ra sa robotnicza pracuje i walczy w Odrodzo 
nienal!'11szone. Niedarmo zni-kną.ł str.ach nym Państwie Izrael, które ona właśnie 
miec:7.::ińc:twa Tl'rzed sanacyjnymi pila.na- stworzyła własnym znojem i wywalczyła 
mi Ben-Gurion.a i urrzed i~o d:eiklar.aeją własną krwią. ObeCTiie liczy Histadrut 
o .. rooli7.1a.c.ii soc.iaHzm'Uu około 200.000 członków. 
Że mies.zań·stwo rzeczywi~de 111.ie ma Na Bliskim Wschodzie praca robotnika 

s:fe czego oba .wiać sanacji Bem-Guriona najemnego do dziś dnia nie 'Vi.ele wi ęcej 
udowodni.one zostało -projaktem o oibinii- mu daje, niż praca pańszcz~anego chło.. 
ce 'P'laie. pa. · . . 

Prz:v · tym obniżono ~ztucznie ceny Histadrut. w ciągu dziesięcioleci działal-
niP1<tńrych "-rtyikułów (wiekszość z nich ności zawodowej wywalczyła dla swych 
na.hvć można tvlko na czarnym rynlku„.) członków warunki pracy, które stawiają 
zwiększono im:pOO't gotowych wyTobów stopę życiową robotnika żydowskiego, a 
ro uorię~a z.a sob!}. wz.możenie bez:ro- po części również arabskiego w Izraelu na 
oorii> i 11niemo7,Jiwi<1 wrii, :t?"nięc;„ hni- poziomie europejski.ni. 
grantów do gospodarki Izra.ela. Zarzą- Kraje zamorskie znają głębokie prze­
drono crl'icjal'nie O'hniżke cen towarów, ciwieństwa między zorganizowanymi ro­
bv w te'l spo<Jób o'bniżvć nietylko nomf- botnikami związków zawodowych, a no­
na.Iną fil!> rPaln~ plaieę Tvm ~amym Z'Ili- wymi imigrantami, konkurentami na ryn­
żono c:topę życiowi). i siłę nabywczą mas ku pracy. Histadrut nie zna tych 'przeci­
nracując:vch . · wieństw. Histadrut wyrosła z imigracji 
MiP,"'7.czańc:b:vo doma.ga sie silnej ręki ort i dzięki niej stale rośnie. W ciągu pierw­
rzą,dn w sfosunku do rohot,ni'ków, żad.a- szego roku niepodległości Powszechna Fe­
.i~c dopa.c:owa.nia ll-łacv 1fo rpseudo obniż- deracja przyjęła z pośród im'grantów kil­
ki cen . podarnych w indeksie. kadziesiąt tysięcy członków, dba o ich za-

Odp<>wf edt klasy robOłnłmej 

OtJ9zycja domaga się rewi'zji sfał.szo­
wan ~o indeksu drożyź.nianego. Faiłsiz 
z.osta.ł usta>lony pirz,ez komisję Rządową 
7ost.a 1ł ustailony P·rz.ez komis.ie Rządową,, 
Obiektywnej rewizji domagają się szero­
kie masv bez względu na przekonanie 
politvcZ'ne, wśród nich wielu członków 
„Ma.pai". 
Wyraźnym przykładem solid~ości 

robotnic'zei był przeprowa.d·zony nie-­
dawno st!"a.i·k w fab r}rce metalurgicznej 
w ,.Petach-Tikwa". Powodem wybuchu 
sirajku bvła odmowa praffldawcy przy­
jęcia. z powrotem zdemobilizowanego 
żółnierza.KoaH c.ia p-raco:la wców i apa­
ratu urz.ędiniczego Histadrutu chciała 
zdlją.ć radę fabryczną która kierowała 
straj·kiP-m i nie zapłacić za cz.as strajku. 
Solida1rt1ość robotników z.muisiła p:raco­
da;wcę do przyjęcia zdemobilizowainego 
żółni0rzia z powrotem do pracy. Rada 
fahrycz:na została na mi·e.iscu a w s1p.ra­
wie Z.::\:P·łaty za cza.s straiku „Histadrut" 
~a.dzi ~kowamia. 

domowienie w kraju, w pracy, w ruchu 
zawodowym. · 

W kraju o gospodarce nawp6ł-feudalnej 
wzięła na siebie Federacja Powszechna 
brzemię zadań kolonizacyjnych. W ramach 
ustroju kapitalistycznego z.budowała Hi­
stadrut ro71~ły sektor spłódzielczości ro­
botniczej. W rolnictwie czołowe miejsce 
zajmują koml,lily rolne i wsie spółdzielcze. 
Transport samochodowy znaj.duje się w rę 

Strajk został popa.i-ty moralnie i ma­
terialnie pr.zez tysiące robotników. Kie­
rowany był p•rzez towarzyszy oo Zjed.n. 
Partii Robotnicze.i l\fapam. Stra..ik był 
pr61bą. sił. a jego wyinik podnió s.ł robo­
tników na du:c1»1 do dal·s·ze.i walki 

Jedno jest j.aSlfle. Walka ta rozpO'czeła. 
się o spra.wiedliwy podział ciężarów mię­
d1zy całą ludnościę, Izr.aela, t ym sarnymj 
.ies:t to walka polityczna. 

Jest to walka. g-clzie interesy klaisy ro~ 
botnika sę, v1owu irlenty~z;ne z intere­
"a!mi narodowymi I1:rai:ila i narodu: o 
podniesienie go·spodarki. o powiększenie 
iµiigr.acji, o wzmocnienie polit.ycmne j i 
-'1'onomicznej niezależno.ści Izraela. 

ku spółdzielni pracy szoferów. Najwięk­
szym przedsiębiorcą budowlanym w kraju 
jest przedsiębiorstwo budowlane Histadrut. 
Rozbudowała ona sieć spółdzielni spożyW­
ców i zbytu 'produktów rolnych. Posiada 
Bank Robotniczy i kasy pożyczkowo-Osz­
czędnościowe. Ro zwij aj ą się spółdzielnie 
pracy przemysłowe i usługowe. W pierw­
szym roku niepodległości ws·paniale ro­
śnie r·obotnicza kolonizacja rolna. 

Mandatowy rząd brytyjski uważał ubez 
p ieczenia społeczne za zbytek w krajach 
kolonialnych. Własnym wysiłkiem zbudo­
wała Histadrut na zasadach zapomogo­
wych Kasę Chorych, Fund~z Pomocy I~­
wal:dom Pracy, Kasę Pomocy dla Wdow 
i Sierot, Fundusz na wypadek bezrobocia. 
Histadrut zmusiła pracodawców do pła­
cenia na r zecz t ych instytucji w stosunku 
do ilości zatrudnionych pracowników i wy 
sokości płac. 

Możemy się poszczycić osiągnięciami Hi­
stadrut na polu, oświaty i kultury. Now<: 
czesna literatura i piśmiennictwo hebraJ­
skie zawdzięczają · swój rozkwit w pierw­
szym rzędzie zorganizowanej kfasie ro~lOt­
niczej. Histadrut zbudowała rozgałęzioną 
sieć od przedszkoli do seminariów nauczy­
cielskich i stworzyła szkoln[ctwo zawodo­
we. Histadrut ma bogatą, jak na skalę ma. 
lego knju, prasę i wydawn:ctwa robotm:­
cze. P opiera ona rozwój rodzimej. szti.:~ 
teatralnej muzycznej i plastyczneJ. Z ]e] 
grona wy~asta młode pokolenie poe~ów i 
powieściopisarzy. Przetłuma?zono .na Język 
hebrajski po~~wowe. dzieł~ ~1teratury 
soMalistvczneJ i marks 1stowsk1eJ. 

ffstadrut · jest pierwowzorem dem~ 
kratycznego s}Jo łec.zeństwo żydowskiego, z 
którego wyrosło Państwo Izrael. W Ra­
dzie Centralnej i Komitecie Wykonaw­
czym zasiadają przedstawiciele wszystkich 
partii r obotniczych w proporcjonalnym sto 
sunku do wynik~ wyborów na Kongr~s 
Krajowy, przeprowadzonych na podstawie 
piE:cioprzymiotnikowej ordynacJi wybor­
czej . 

W ciągu ubiegłych dziesięcioleci Hista­
drut był twórcą i kierownikiem samoobro 
ny żydowski ej „Hagana". W osiedlach rol­
nych zostali wyszkoleni i wychowani z 
pośród młodzieży wiejskiej i miejski~j ~o­
haterskie zastępy szturmowych oddz1ałow 
„Palmach". Wojsko Izraela wyrosłe z kon 
spiracyjnego podziemi.a jest w _Przeważa.: 
jącej części tworem Powszechne] ~ederaCJl 
Robotniczej . Osadnicy na pogramczu ata 
kowani przez regularne wojsko arabskie 
dali świadectwo pogardy śm.:erci i wiary 
w zwycięstwo. 

Robotnik i fellach orabski ~czyli się na 
doświadczeniach Histadrut korzystali z 
jej pomocy przy prowadzeniu strajków. Hi 
stadrut udzielała pomocy arabskim związ­
kom zawodowym. Również obecnie szereg 
arabskich związków zawodowych współ­
pracuje z Histadrut. Na.razie brak jeszcze 
jedności organizacyjnej ruchu zawodowe­
go żydowskich i arabskich robotników . 

Około jednej trzec'. ej członków Hista­
drut zostało urodzonych i wychowanych 
w Polsce i Rosji. Przybyli do kraju bogaci 
w doświadczenie europejskiego, a szcze­
gólnie wschodnio-europejskiego ruchu ro­
botniczego. Znajdujemy też w łonie Hista­
drut odpowiedniki wszystkich podstawo­
wych prądów międzynarodowego ruchu ro 
botniczego. Histadrut rośnie wraz z Pań­
stwem Izrael. Zagadnienia i trudności, z 
którymi się boryka młode jeszcze Państwo, 
są palącymi problemami ruchu robotni­
czego Izraela. 

Powszechna Federacja pragnie nawiązać 
stałe przyjazne stosunki z zawodowym i 
spółdz i elczym ruchem w Polsce. Na ostat­
nim Kongresie Związków Zawodowych 
w Warszawie, przybyła delegacja Izraela. 
Histadrut zaprosiła delegację Rady Cen­
tralnej Związków Zawod. do zwiedzenia 
kraju i instytucji robotniczych. Rada za­
proszenie przyjęła. Departament Spół­
dzielczości Rządu Izraela nawiązał kon­
takt z Centralnym Związkiem Spółdziel­
czym. Jeśli obecna wystawa przyczyni się 
do nawiązania stosunków przyjaznych 
między pracującymi Izraela a Polski, bę­
dzie to nagroda dla iei ore:anizatorów." 

jego działalności, je{ udzia.ł w walce na­
rodowo-wyzwoleńczej mas żydoiw~·k ic 1 1 

w Palestynie przeciwko ang-losfl.c:loen:11 
imperializmowi i budowie z.rębów mło 
de:go państwa . 

Szereg przejrzystych . estetycz·nie W',.. 
kon:mych fot.omonta?:v iluRtruje wz.r0:• 
hczeiłmv · Hista,drut. jej udzial w OrQ"n 
ni:>Jac.ii · abo1rp0ocji aliji, w koloni 7 :?. c;1 
kraju i rozwo•.iu komun ro·lnych i snt).l­

dzielczvch form oc;adnir:twa ro1nic 7 e„„o 
oraz ~v rozwoju S'Półr1zie lcr.vch f {lrrn 
pracy w prz.eimvśle . trans'P'n~·cie. bud0·v· 
nictwie i ha.nd1u. stanO'wiacvch sr 1110-

d7,ieln~'. uispołecz.niony sektor gospo.ct1,r­
ki nairodo1Vvej. 
żvwo zobrazo·wanrt jest równie1ż 1'0„'­

lrndowa si.eci instvtucj i ~ocjal:n:vch. zcl.,.·ri­
wotnvch i uibezpi e·czeniowvi::h. crttz n; e­
zwylcl c siln ie i.ak na ,varunki Izr ae111 
roŻgał~zion::t ~ić szkn1nictwa o!:?:ólnr·"'~ i 

r.awod-0wcgo zorga'Tliz0wana P'rzez H1r:l­
ta drut. 

Szc<eg-ól-ne 7.ai ntP.re.sowarde zwieci?:a­
j13-cych 'wzbudza wielka ilość ~7d.awni ­
ctwHi,;tadrut i partii robotniczvch Jz.ra1 
ela.. od czas·rypism i periodyk ów. po 
przez a:ntolo~ie i p-race traktu.in.ce o 
proh 1 ema eh s.oołeczno-poli t:vcznvch. z.a­
wodoW)"ch i kultura.h1ych Pal esrt:yiny 'i 
BI Wschodu, do prr.ekładów lteratury 
klasyków marksizmu w j~zyku heh.,.aj­
skini, jak .. Kapitał" Marks.a. Dzieła Wy­
brane Marksa. Engelsa i Leni•n.fl wyda­
ne przez ,.Sifriat Hapolaim" \.VY"dawn, 
Hobotn.,. przy kilucu „Arci". 
P.owszech.ną uwagę zwraca na sie1bie 

<> toi sko poświęcone udzir1'0wi lłistP. rhi1t 
i jesro szturmowych odrir.iałów „Pfll­
maich". w organi7.acji podziemn ei . Ha­
gana"i Armii Izraela, n.a które składnią 
się fotomonta;że, a.Ibumy ora;z liczna li­
teratura i wvdawnictwa Palm.ach il-Ja­
~aTia . ilust.rujQ,ce i traktujące. o walka.eh 
poczawszy od zrzutów spacio~hroma· 
rzy Hagiain.a w Europie w okrp,s·1e ok~l­
pacji h itlerows.kiej, po przez zm1ł!gama , 
.. rniele!?al'Tle.i org-.ani zarii" 7. w}:>riz11, JJ'Hl11-

datow!J, do ositatnio p-rowad:i:onej rnairo­
dowo-wyzwoleńcze.i, w0in,. o ic-z:vźnian ~ i . 

Oddzielne stoisko po~więrnne jest 
współpra~y żydowsko-arabskie.i. '''ysta­
wa. dzięki bogąte~u z·biorowi ekspoI?a·: 
tów i materiałów, ora:z estetyczne1 1 

przejrzyste.i szaieie !?l"afic~:nei 1.11;'10"'.1i­
wia z·,..,riedzającym bliż sze po7nanie zv­
cia. twórczości i walki mas pracujący ch 
Izra.,ela. kh osiągnięć i zmaga11. . 

S·zerolde za..interesowa.nie jakie \Vy­
~tawa wzlbudziła \vśrórl licznie odwic­
:lzafocvch ją, dzj,ałaczy rbotniczych p:ra­
cmvników spółdzielczych i zawociowych 
-świ.adczv o tvrn. że. ta ze wsz•ech mi ~ r 
na czasie · i p0żytocz:na iinicJatywa Wy­
działu Prasowo-Informacyjnego Posel­
stw.a.Izrael. dobrze pirzysłuży się ina wią­
zami u stosunków przv.iaznych między 
masami pracuj~cymi Polski i Izraela, 
co też - jak wy.ni.ka. ze słów p. I. Pe­
te1"seila - Jeży w interesie .ie.i orga.ni­
za·torów. 

EGZAMIN CZELADNICzy W SZKOLE 
ORT-u W KRAKOWIE 

W dniach 5, 6, 7 i 8 lipca rb. przeprowadziła 
krakowska Izba RzemJ.eśnicza na terenie Szkoły 
ORT_u egzamin czeladniczy krawiectwa d~m­
sldegQ, Do egzallii.nu przyst.ą,piło 15 absolwentek 
kursów .kroju i szycia ORT-u. Egzamin puk_ 
ty~zny trwał trzy dni, teoretyczny - 1 dzień. 

Wezystkie absolwentki przedłożyły Konrir.ji 
Egzaminacyjnej wykonane podczas egzaminu z 
własnego materiału sztuki (kostium albo s11k_ 
nię), następnie zdawały agzamin teorety~zny, 
który obejmował : 

1) Polskę współczesną, 2) materiałozmiw­
stwo, S) kcstiumologię, 4) kalkulację, 5) hi_ 
sthorię Polski, 6) geografię gospodarczą Pol­
ski, 7) literaturę Polski łącznie z ws::ystki.mi 
prądami literackimi i ich przedstawicielami. 

·Egzamin zdały wszystkie absolwentki z któ 
rych wyniki bardzo dobre uzyskały: Dh;gosz z; 
fi.a., Issler Regina, Kneller Barbara i Treibicz 
Krystyna. 

W skład Komisji Egzamina.cyjnej z ramie'.'lia 
Izby Rzemieśniczej wchodżiły: Szost.ek - M:m_ 
dowa - przewodnicząca., oraz ob. ob. Burnat.o_ 
wa Irena, Czakówna Kazimiera i dyr. Milew~ka 

·Maria. 

Zarząd Oddziału ORT·u w Krakowie w3rraża 
~ drogą Krakowskiej Izbie Rzemieślniczej s~r 
deczne podziękowanie za spra\vne zorganizowa_ 
nie egzaminu czeladniczego, a w szczególno!;~i 
dziękuje wymienionym wyżej członkom Komisji 
Egzaminacyjnej za ich trud i sprawiedliwe 
oceny. 

Poza egzaminem czeladniczym zdało egzamin 
wewnętrzny 76 kursantek galanterii skórz;ine.f, 
gorseciarstwa, bielizny damskiej i męskiej, );ro­
ju i szycia oraz k'.irsu radiotechnicznego. 
Łacznie zako:llczyło rok szkolny 91 ltur~ n.ntów, 

.IL 
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Odgłosy ,, z ostainiei «-hwili 

ATw~.n~:,~ !~~,~~r~. ~~~~.~!~k!!~n~ Izrael ZC?~arł P.or~zumien~e ~ S_yriq 
~dOl!a Hitlm„ si~i~ n~ez długi c:z~ w za Po 3-ch mles1ącetch rokowan podpasano umowę o zaw1eszenm brom 
ciszu. Obecn:e uwaza, ze Jego czas JUZ nad. . 

szecll. Może swobOdnie szerzyć haala szowiniz. TEL-AWIW (KQI. Israel). Dziś w stałym terenów zezwoleń na powrót celem zaję- stwic" ela ONZ, który komisji tej będzie 

mu, dyskryminacji rasowej i nienawiści reli. miejscu spotkań pomiędzy delegacją izra- cia się normalną pra.cą •. Umowa przewidu- przewodniczył. 

gijnej. . . . I clską a syryjską, nastąpiło sfnalizowane je możliwość utworzenia policji złożonej z Pierwsze posiedzenie kom'sji odbędzie 

,ma na~eżytego zareklamowania się urządził I ugody o zawieszeniu broni. Umowa składa m · eszkańeów danej miejscowości dla zape. się nie późn"ej niż w 7 dni po podp.isa­

w.elki :wiec, który .został poprzei:zony . „proce ' się z 8 paragrafów i 4 dodatkowych pcnk- wnienia bezpiec'l:eństwa publicznego W c· ą niu umowy. 

sją." trmmfalną. tysięcy samochodow, ciągną.cą. tów gu 24 godzin od chw;li podpisania umowy Wszelkie decyzje w miarę możności w·n­

się przez 12 mil. Na wiecu przemawiał w zna. U
0

gDda stwierdza, że tereny znaJ'duJ'ące nastąpi· wym1'a.na. 1'eńców wo1'ennych. Wy- ny być uchwafane 1'ednomyśinie. JeśL 1·e­
nym stylu swoich , ·:totypów Hitlera i Strei-
chera. się poza granicą syryjską, a zajęte przez miana ta dokonana zostanie pod nadzorem dnomyślność ta.ka nie da się osiągnąć zade 

człowiek, który w swoim czasie naśladował siły zbrojne rządu syryjsk'ego winny być władz ONZ. Utworzona zostanie specjał- cyduje w: ęks~ość głosów. 

we wszystkim G<>ebbelsa, obecnie ma odwagę zdemilitaryzowane. Umowa ta zreal,i·r.owa- na komisja, która będz ' e kontrolowała re- Ostatni punkt zawartego porozum· enia 

żądać zwrotu archiwum, skcnfiskowanego w na zostanie w c · ągu 12 tygodni w III eta-, alizację zawartego porozumienia. Komisja głosi, iż stan zawieszenia broni będzie oho 

czas'.e wojny gdy był internowany. Z tego ryn pa.eh. Przewodniczący komisji mieszanej ta składać sie będzie z 5 osób, po dwóch wiązywał obie strony do czasu zawarcia 

sztoku archiwalnego czerpały jego piśmidła ma udzieli mieszkańcem zdem1'l1'ta.ryzowany-eh przedstawi· c1'el1' każdel!o z pan' stw 1' przed- ' I · d b 
" trwa1e.go po tOJU. Za zgo ą o u stron mo-

teriał żydożeoczy. 11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m1111111 żna będzie przeprcwadzić zmiany w pier-

st~~~eran~:~~!:~ic~~w~~j!c:w~~: :;sk~ Proiekt ustawy o obom1"ązku słuz· h. y . wo;skowei wotnym t~kśc'e umowy. Nie podlegają 
minacji rasowej w Kanadzie. Od nieg:J nicze_ 1 n U l , zmianie jedynie punkty o zna.czni.l zasa-

go lepszego spodziewa'ć się nie można bylo. A 1 Projekt nowej ustawy o poborze rekruta w wojskowe. Mężczyini, którzy po , roku nie dni·czym. . 

rząd kanadyjski to toleruje. Czy nie czas wydać i . . . . . · d Ministe.r Sza!ret ziożył wczora1' prze.d kon 
ustawę, zaka.zują.cą. szerzenie nienawiści raso_ I Izraelu przewiduJe połączenie wyszkOlerua WOJ osui, ą. na roli służyć będą. jeszcze rok. Równo. 

weJ? Tak! Ale Y..anada nie dojrzała jeszcze. 
1 
skowego z pracą na roli. Według tej us~awy cześnie projektu'.~ się • zyjmowan:e imigran. stytuantą wyjaśniEn·a w związku z zawar 

tów do kibu.cu na okres próbny, trwają.cy 9 tą ugodą. Wraż z podpisaniem umowy sy-

l' • "" • powohtje się do wojska wszystkich zd:>łnych miesięcy. Po ukończeniu okresu próbneg:> imL ryjsko-izraelskiej - stwierdził min ster, 

Tym razem H~mburu I do noszenia broni mężczyzn i kobiet w wieku grant może Z03tać w kibucu, lub odejść, zależnie zakończyliśmy żmudny okres rokowań z 

. ·"' ' 18 lat. Okres służby trwa. 1 rok, w tym 8-9 od swojej wo.li. Za czas odpracowany należy rządami państw arabskich, rokowań o za"-

Wiadomości, na.dchodzą.ce od dhtż~zego czasu miesięcy pracy na roli, a reszta wyszkolenie mu zapłacić. 1 · · w '. eszenie br.oni. 

z Europy świadczą. o silnym wzroście anty»emi_ , 

tyzmu i I I ko e tyń'Skl. e rozm· omy 'handlowe Trzy i pół miesiąca trwały rokowania 
Jeszcze świd~ mamy w pamięci kar·-···:ilizm i rzrae s -~ rg n lt li . izraelsko-syryjskie. Częste. przerwy, w ro-

h ' · · l · k<YWr..niacb były wynik"em trudności i roz-
Streichera w Monac. i~, a JUZ po :rnry sięga i . BUENOS AIRES (ITA). Jak donoszą, Urugwaju Morqchaj Szajerson i konsul , bieżności, istnie1'ących pomiędzy obu dc-

Hamburg. PowtarzaJą się znane argumenty. : . . . Izraela w Argentynie, rozpoczęła r.okowa-

Mordercy nie nasycili się. Za mało było of:ar. : izraelska delegacia handlowa, w skład kto nia rand1owe z rządem argentyńskim. !t>irncjami. 

Im jeszcze nie starczy. Nienawiść do :tydów : rej weszli: Herman, generalny dyrektor mi Izraelski oficer łącznikowy Carlos Grun- Przeszkody były następujące: rządsyryj 

wzmaga się. Heca antysemicka trwa, a miaro- : nisterstwa handlu i przemysłu Hollander, berg wręczył prezvrentowi Peronowi list ski .:atrzymał w posiadaniu część teryto­

dajne czynniki milczą. i przedstawiciel izraelskiego poselstwa w okolicznościowy od prezydenta Weizmana. rium Izraela 0 pierwszorzędnym znaezeniu 

Antysemityzm szerzy się nie tylko w zachod_ · · gos"(>odarczo-strategicznym. 

nich Niemczech i w Austrii, gdzie szowniści pod j p ł f k - I • ł · 1- t ~ I I • • Rząd Izraela .iważął, że konieczna jest 

noszą. głoa, ale i w Belgii i we Francji. Ka.rmi; ose ranc us ' l ozv IS V uw1erzv e nHuące całkowita ewakuacja sił syryiskich aż po 

się masy oszczerstwami. Zdawało się po woj_ I starą gran· cę syry:sko-palestyńską. 

nie, że ucięto ieb hydrze faszystowskiej, a e>ua ! TEL-AWIW (Kol Israel). W dniu 13 bm. ju, bo tylko w takiej atmosferze będziemy Do zaostrzenia trudności przyczyniła się 

odrasta znowu pod rozmaityini maskami. '.o godz. 12-ej poseł francuski w Tel-Awi- mogli realizować nasze plany rozbudowy również _ podkrE.ślił minister _ inter-

Nikt nie może przeczyć, że duch nazistowski wie Duyon złożył swe listy uwierzytelnia- kraju. Pragniemy utrzymywać dobre sto- wencja rl.cv~h mocar'lt~. które u-mały re­

znajduje jes~cze. niemało o~ędowników w łonie i jące na ręce prez. Weizmana. W swym sunki gospodarcze i kulturalne z republi- gime pułk. Zaima oraz ()\pór rządu syryj­

narodu niemieckiego. Obe?m~ Ha~burg stał _1:nę i przemówieniu poseł oświadczył, że rząd ką francuską". · skiego w sprawie ewakuacf zdobytych w 

główną kwaterą antysemickiej m1ędzyn~rorlow- ; francusk ~ odnosi się z sympatią do idei kon ~11 1 11 1 11 1 11 111 1 11 1 11 1 11 1u 111 1 11 1 n 1 11 1 11 1 11 1 11 111 1 11 1 111 11 1 11 1 11 1 11 1 111 11 111 111 111 1 11 1 111 11 1 11 111 1 11 1 11 111m1~ 11~11111 11~1m wynilm ?«?resJ'i tereno'w. 
ki, stworzono tu centralę wydawmctw llteratu- . . . . · . . _ 

ry antysemickiej. Współpracują faszyści niemiec 1 c~ntr~c~i narodu zydowskiego w Jego PRZEśLADOWANIE KOMUNISTóW W SYRII Dzięki iillterwencji d-ra Bunche'a -

cy razem z belgijskimi. Odbudowuje Eię apa-1°Jczyzme.. . . , TEL AWIW (PAP). - Jak donosi zadio · stwierdził min. Szaret - rokowania po 

rat Goebbelsa i Streichera. Znowu Niemcy c<o-1 Odpow: adaJąc, prez. We1zman podkres-1 Cypr, policja syryjska aresztowała w Aleppo dłużs'l:ej prze,rw'e wznowiono. Dr Bunche 

starczają E-•ropie :7.ydożerczę literaturę. 0ZAS lił, że państwo Izrael znajduje się dopiero 25 członków partii komunistycznej po:l zarzu_ pnedsta.wił swe propo7.ycje, przyjęte przez 

o TYM POMYśLI:ć. W. u początku swej drogi. „Dążymy do poko- tern kolportowania „ulotek antypaństwowych" . obie strony. Minister SzarP-t złożył poC:.z"ę­
kowanie dr Bunche. g.en. Riley (w przysz­
łym tygodniu odbędzie się w Konstytuan­
cie dyskusja nad przemóweniem min. Sza­
reta). '"'"' 
11-1111 .... 1111-1111-1111-1111-1111-1111• SprQwozdą~i_e z uroc~ysłych zebrań 

· . zjednoczeniowych w kraju 
LUBLIN. W niedzielę 10 lip ca ·odby­

ła się w Lublinie uroczysta akademia 
zjednocz·eniowa partii Poalej Sjon i Ha­
szomer HasaJ.r. 

Z ramienia Centralnego Komitetu Par 
tii wzią.ł udział tow. Gurewicz. 

Po odśpiewaniu 11fiędzynarodów:ki 

akademię otwiera tow. Meye:r. Podkre­
ślił on wielkie z:na.czen ie aktu zjednocze 
nia partii proletariackie.go syjonizmu w 
Polsce. 

Po za.gajeniu, przewod:niGzę,cy udziela 
głosu to,w. Goldfingerowi, który zdaje 
sprawozdanie ze zja.zdu zjednoczeniowe 
go w Warsza wie. 

Następ.nie wygłoisił obszerny referat 
członek CK tow. Gurewicz. którv omó­
wił podwójne znacz·enie zied.noczenia -
w ·świecie i w Pań~twie Izrael. N.aświ.et 
n1 11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 1111111111111111 

TABLICA PAMJĄ.TKOWA W PARYŻU, 
GDZIE MIESZKAL TEODOR :9:ERZL 

Rada Miejska w Paryżu uchwaliła 
f€dnomyślni-e z.ez;wolić Orga.nizacji 
Sjon. we Francji na wmurowa1nie tabli­
cy p·amią:tkoweJ w domu przy ul. !{am­
bon 37. gdzie mieszkał w S\\r.o<im cza.sie 
Dr Teodor Herzl. 
Uroc·zystość odbędzie się w~ wrz.e,śniu 

w cz.asie obrad kQing-resu europejskich 
s.ionistów. 

--o--

KOMUNIKAT 
Łódz'ka Wojewódzka .l{omis ja Kolo­

nijna przy W. K. ż. w Łodzi, zawia­
damia rodziców dzieci wyjeż<lżają.cych 
na kolonie wypoczy nkowe w s ierpniu 
do Dusznik. Bierutowic, Pieszyc, świ­
dra .. Mi edzyult'<l·;ów i 'tla kolonie lecz­
nfozą. w Ciechodnku, że zebranie 
przedwyjezdne od•będz. ie się w ponie­
uziałek 25 lipca o go•dzi1nie 17.00 w 
lokalu Wydziału Młodzieży przy W. Kż. 

w Łodz i - ul. WiQckowskiego nr. 32, 
1 sze piętro. 

Stawiennictwo ohow·i ą_.z,ko·we! 
WOJEWóDZI<I KOMITET 

KOLONIJNY. 

ANTYSEMITYZM W • ZACHODNICH 
NIEMCZECH 

iił on drogi, tkórymi Oble pa.rtie szły\ .~iedz.enie wybranego komitetu pa.rtyj1ne r N<?WY JORK (I<o·r. wl.) - Dr. Rans 

~fo jed:iego C·elu, do wyzwoler_iia narQ?{) ~:;o i je~ro ukonstytuowanie się. 1' ab1~ .n . b:ylv pre7..v~ent żyd. gminv wy-

w.a.go 1 społecznego narodu zydows.k1e- ;mamowe1 w Berlume. przybył do NQ\.ve 

go. Zjednoczona partia walczyć będ.zie BOLKÓW. W niedz ielę 10. 7. br. od-\ ą,o Yorl~u i . oświadczył woibe-c dzienrni-

konsekwentnie o cocjalizm i koncentr.a zj·ednorzeniu Z.Ż.P.R. Poa.lej Sjon z ka.rzy. ze Nrnmcy w !'trefie zachodniei 

cję narodu żydows.kiego w Izraelu. o po ż.P . R Ha s·zomer Rac.air z udziałem de- nozostali a.ntysemitami. Sytuacja 7500 

$1ęp i pokój wespół z wszystkimi siła- !egata C.K tow. Bar.asa. V-/ donioslym Żydó''.'' w Zachodnim Be.rlh1ie iest roz­

mi postępu 'z.-e Zwią,zkiem Radzieckim nastroju zagaił zebranie tow. Rozen- paczJn;'a. AczJrn.lkiek więks.zość z nich 

ria cze!-e. Tow. Gurewi::z p-odkreślił z ti.aum. w którym uwypuklił znaczenie ma JU~ ponad 5D lat, wszyscv: chcą emi­

r>.aziskiem, iż w partii na,szej inie b ę d z ie historyc'Z.nego zjednoczenia. Złożył rów growac. · . 

miejsca -dlia elementów chwiejnych i nież sp·rawozdamie z doty-chcza~owej D.r. Fabia;n był członkiem Sądu Naj­

id·eowo niezdecydowanych. Tow. Gure- działalności miejscowej organizacji par- w~~Z!"7.-ego w. ~.athodn.ie.i Bawarii i se­
wicz kończy wój tre·śc i wy refe.rat. wy- n~rjnei . Po z.a.gajeniu tow Roze:nhaum dz1ą w Berlrn1e, zamm Hitler do'S.zedł 

rażając nadzieję. że organiz.a c.ia partyj udzielił głosu tow. Barll.sowi dla wyglol do władzy. 
na w Lublinie st.a;nie na wysokości z.a- "Zenia referatu n. t Z.a.dania Partii w 

dań. stojących przed partią.. obecne.i s.veu.acii polityrznej. Zebrani 1 

Następnie wybrano komitet partyjny, zainteresowainiem wysłuchali wywody 

'5kładają.cy się z 9 towarzyszy. p1·elegenta. Po referacie odbyły się wy-
Ze·branie z.arnkn;;i.ł tow. Goldfinger, po bory nowe·go komitetu partyjnego. Ze­

c,zym zostaje odśpiewana Przysięga i hrani wybra.!i jednogłośnie nowy komi-
Tochezakina. t.et pa1iyjny. 

Po. części oficjalnej odbyła się her- Urocz ystość zakończono ocLśpiewa-

batka. ni,em Międzyn,arodówki oraz Te chzia.k-
Po akademii odbyło się pierwsze po- było się uroczyste zebranie poświ ęcone 

M'**EFF s RM* MiQ$M 

Naszemu współpracownikowi Ignacemu Czaryskiemu z powodu 

przedwczesnego zgonu brata Jego 

ALEKSEGO CZARYSKIEGO 
wyrazy najserdeczniejszego współczucia składają 

KIEROWNICTWO i WSPÓŁPRACOWNICY 

W OJEWÓDZKIEGO ,ODDZIAŁU TOZ w Łodzi 

i *' 

Ukazała się książka A. E.INOCllll 

„Na Polach Wołynia" 
ceno. z#. 90.­

• 
Zamówienia kierować na adres: Wrocław, ul. Jf itolda 82-23 

A. E;nach. 

LEGION ARAB~KI ZA'KOŃCZY 
EWAKUACJE 

TEL-AWIW (Kol, Israel) - W d·niu 
17 bm. odcl :ziały Le~donu Araibskie.IQ"CJ 
dokD'lły ewakuar,ii okręl!U Gilboa. t.j. 
ohs1,aru od wsi Zubuda. (płn . zachorl.ni 
odcinek Dżeni'nu) aż p.o Jarda1n . Tym 
samym za.kończona zoo;;tała całk(}l\vicie 
ewa.kaucja terenów, przewid zianych w 
porozumieniu. zwartym w C7'.aisie · o•hrad 
miesiz.anej komisj i izraelslrn~tra:nsior-
da ńskiej . ' 

Ewakuacja. przepirowadwna wstała 
bez inrv-dentów. 

OD REDAKCJI! 
Zawiadamiamy Czytelników, że następny nu. 

mer „Mostów.Naszego Slow\•' ukaże się 25 bm. 

Pracownia Bielizny Damskiej, · 
Męskiei i pościelowej 

„EWELINA" 
Warszawa ul. JagieUońska 22 
Specjalność: 

6'oldrq puchoUJe 

Utt. « 1<; 11 ~ H1<:1t sµec)allsta · 011eneryczne. skór­
ne. Dietowe l7abur?enla) t,ódż. ul Południo­
wa 2fl !?ndz. 2 - 6 

LECZ. ZĘHOW oraz nowoczesna Drl!cown1a 
zębów sztucznych. l.ód!. uL Plotrltowska a. 

Cennik ogłoszeń: d.robne p~ 30 zł za wyraz. (minimum 300 ~ł). Ogłoszenie wymiaro;-ve (za 1 mm szerokość 1 s21palty) w miejscu przeznaczonym na ogłoszenia po zł 60. _ W tekście 

zł 80. - o.głoszema zam1~JSCO~e u_w;Zg~ędma m.Y. po .uprzednim przekaza111J'.u należnosci na nasze konto PKO Nr 4560. Prosimy za mac.zy? na odwrocie przekazu, że suma pi-zesłana jest 

za ogłoszenie. Adres red. 1 ad..-n.m.: Lod.z, ul. Kilmsk1ego 49. Skrzynka pocztowa 69. Tel. 269-01. Konto PKO 4560. Prenumerata mies~ ecz.na wra;z. z onłata nocztową _ 
150 

zł. 

Druk. R. S. W. „Prasa". Łódź. ul. żwirki 17. Redaguje kolegium D-04441 


